
BIELSKO - BIAŁA ★ ŻYWIEC

,ZRI' już zrozumioło

..Dymisja“
inż. Jurczyka

Dyrektor katowickiego Zjednoczenia Robót In­
żynieryjnych przedstawił ostatnio władzom miej­
skim nowego kierownika odcinka budowlano mon­
tażowego w Bielsku-Białej, inż. Augustyna TA- 
R KBĘ’

Inz TARAB A Istno'' 
u.« ■ • :o d •) j 1 ł rui
y !n .h inż. Jurez' a. głuw- 
m ,□ boha i vra krytycznego u y 
ki i i KRONIKI (nr 20 z Ii). V. 
1937) pl. ..Skończmy z pari.i . 
twrni.. “

,,D nxsja“ mż. Jurczyka.

Kto zna 
ten rower?

W ostatnich dniach dokona­
no włamania do mieszkania 
oh. G. D. skąd skradziono zna­
czną ilość garderoby. Sprawcy 
włamania przez nieuwagę pozo 
stawili na miejscu przestęp­
stwa rower damski z charakte­
rystycznym lwem na przednim 
błotniku.

Ponieważ ustalenie wlaścicie 
la tego roweru może dopomoc 
w wykryciu sprawców włama­
nia — Komenda Miasta MO 
prosi wszystkie osoby, które 
znają ten rower, o porozumie­
nie się z prowadzącym śledz­
two. MO zapewnia informato­
rom pełną dyskrecję.

<tap)

powiedzi.i’nfßo za zniszricnte 
b<ir<l/-( vęt'<u ulic miazoo to epi 
log ilłuairi 1 -i • ji nnoj ht_ 
HI urn „Dyirii.«-j«4“ r.t kun- epo 
1 . 1 • iv . - mie głowy w
p byl. - Bi u -B alej, 
Żyzcu i miMcsinirh powu-iuicii 
na;potmi.■ ■ ni najikuieez 
n /vm spiMotoem unikania *ia  
ć.<’pMW Ki yiyki pru owe;.

— Nawet Prokuratura nie niia 
la takiego wpływu na ZSU jak 
,'kRoMh V‘ — u- w kute ■ ł prze 
«-•uHtzący Prezvh um MRN — 
Myśmy już dawno oddali tę 
spr«t"ę do prokuratora, ale do­
piero artykuł w ..KROXICI-.’* 
spowodował, że przedsiębior­
stwu zdjęło Jurczyka Ze staiio- 
w iska.

k tujnc opinię władz mjc;_ 
««kich mttóimy diKiat. że w „dy­
misji“ inż. Juiczykd widzinry 
coś wiec«] aniżeli skutek jedne 
gu krytycznego artykułu. Widzi 
mv w iv m takcie przede wszyli 
rúm dowod że ZRI nareszcie 
zrozumiało konieczność liczeń a 
s„ ’ opinią publiczną.

Niewesołą sytuację na uli­
cach BłeiskJ- Białej zaaiaje no­
wy kierownik tutejszego odcin­
ka ZRI. mż. Ta raba.

Ulica Słowackiego Dąbrow- 
jskiego, Wujowa. Komorowicka i 
kilka innych zostało doprowa­
dzonych do względnego porząd­
ki . Ù lea Piotra Skargi. Dyga- 
sińokiegu. Waryńskiego. plac 
Ściegiennego, ulica Kazimierza 
Wielkiego, Leona Laski. plac 
Bolesława Chrobrego czeka, ą 
jeszcze ciągle na «»woja ..pmę“

Bard/u licha jest jakość wy­
konanych dotychczas robol. k'o- 

; rr miały doprowadzić nawierz- 
ci nie ulic do dawnego siana. 
Wy rczy się przyjrzeć, jak na 
piawiono ulicę Słowac-iceg > 
Największe tarby“ sprzed Tern 
nkuin Mechaniczno _ Elektrycy 
nego zasiały wprawdzie uoiinię 
le. ałe przed gmachem Sądu Po 
wi.H(»weeo puzooiawtnno nieru.v 
nosci nawierzchni nietknięte!

Wydział gospodarki komunal- 
nci MRN ponosi odpowiedz’«!- 
nosc za to, że Me uregulował 

kwestii przywrócenia do dawne 
g si u nu nie v .ko «amej na- 

av praudc w^żjhh- 
kjm ..podkładu".

J.tk bowiCjn „naprawia sic“ 
naw i< ’ I un« ’ Ot oz ąuetlKę Ma­
rr i U| ułożona p«> j o na 
a.'.'a.ii»? lub i.a innym twuidv.n 
4' ’Jklu uOł‘iii c 
u pt«ist n«i w L 1 u- mym w>hupa 
nu nii- n pud^InrJiJe, Nic 
d-wn»"'.-' zc oo p.<‘r,v.,z'.m de 
cza kwl*«  tonie w gliniasíť) 
ziemi i zapalając tworzy co 
raz to gli, t doły i ruerow- 
n«»-»ci.

T«ki system „na irawiania“ 
na .Y.c! žehni zau bsei wowu « i ri tu­
szka nr v Dkicu Żwirki i Wig.tr w. 
gdz v ZRI pi jwadziio roboty 
juz w roxa bieżącym. Po osia . 
niej ulcwnfc powstały tam ..wi.- 
c<‘«‘ doły“. < mcwpii-e ijMiią pu- 
łapi;»- clij IcútWcbw.. którym 
dr- ga wvpáde prz.cz łę centr d- 
nu arterie komunikacyjną Biei-

- B-^l.
Nuv*< ‘<t,i kierownika bielsko - 

bi.i - . u >‘1< t k.< ZR1 mż Ta 
tabę z. »ewnuifti-. że jogo p >- 
czyn.miem w Kierunku napta- 
wlt-n.u e*<k<xl  wvr/jd/onvch m _ 
Ml U prrtz pnorz ■ łaikił przvpj. 
truie nic 7 cala žvczíiu i uwagą 
społeczeństwo B:cltfka-Białej.

Sw. Florian 

będ z e zwolniony 
Swittty Florian rez>dui4CV 

na ->rodku rynku, już w naj- 
bliż-szrj przyszłości zwolniony 
hęilzie .><1 obouiązku użyeza- 
nia wody mieszkańcom polilis 
kich domow. Corlzirnnie dzie­
siątki osolí korzystaj.) z jego 
uprzejmości, r-zcrpiąc wodę z 
„wodotrysku**,  nad którym on 
sprawuje pierzę. «« oda jest jak 
wiadomo bardzo smaczna i ma 
ustalona „markę**.

Nie ulega jednak watpliwos 
ci. ż.c zatwierdzony już pro­
jekt kanalizacji Żywca wz*>u-  
dzi duże zadowolenie. V. ro­
ku przyszłym przystąpi sig <lo 
realizacji tych planów. (ek)

Radosny
Święta Ludowego

SGJUSZNIK. STKUY PO/AIINEJ WODA — PKZKC1WNIKIEM!

Szalejąca nad Biclskirin 8 bm. ulewną burza pivcistiwzv la wiele 
ulic w rwacc rzeki, a place w jeziora. W niżej polnżtiiiyrh donnu h 
woda zalała |»iwnire I par.erowr mie*zkauia.  Siraż poz irna musi.ita 
'•ic dwoi«*  i lr<ii<\ «bv ttobir porad/ii z ,.M)iiisziii<*zv  żywiołem.

Szkody w y rządzone ulewą trzeba w du/cj niirrar przypinać wa­
dliwie dziali*ią<*im  studzienkom ícirkowvm, których ni*  cxyèci się 
«»>-siemaivrznie. Choćby i teraz — nadal są zatkane.

Po raz pierwszy od 4 lat chło­
pi obchodzili *we  tradycyjne 
Swtętu L Aid owe.

Uroczyli« »ici obchtxJu Sw ię*  a 
Lud<jwe£o odbyły &<ę m. m. w 
Starym BitÎAKu. Przybyła na n c 
licznie lu<ln<»sc miejscowa » chło 
pi okolicz.ivch gromad. Obecni 
byli przi‘J.»-.iwiciele Woj i Pow. 
Komitetu ZSL. przedstawiciele 
Kom. Pow. PZPR i SD. W wy­
pełnionej po brzegi sali Domu 
Ludowego zebrani wy słui-i.aii 
przemówień orzed.Mawiri*"a  ZSL 
ob. Wapiennika i KP PZPR tow, 
Olka.

Mówcy podkreślili doniosłość 1 
radosną wymowę taktu przywro 
cenią obchodu Swhïia Ludowego, 
Po usunięciu dawr.ych błędów. 
ZdC/uw .-uę odrinicjatywa 
i »amodzieinoić chlop»ka, a 
Zjednoczone Stronnictwo Ludo­
we óiaje Aię rzeczywiście samo- 
dz elnvm so ujszn ;ium Pu .uiej 
Zj «dnoczonej Partii Robotniczej 
Celem mut clij«>;»skich ;e.*>l  ni <e- 
dc w-zv stkim dą. cnu*  du l/. go 
podnieś o mj rolnic wa. aby plo­
ny naszej ziemi mogły na^ wyży 
wić.

Po zakończeniu przemówień 
śpiewano piętru ludowe. ku*:e

13 razy po 4 
w »Karolince«

Ntijwic ,'ym powod/f-n cm 
ze i kitli ko > e' c jzy 
-ię obtcne — Karolinka O 
żadnej tyle n:e moAi żad­
na nie jüj-l źi odJem tylu 
wcstchniołi 1 poż^aan Ba, po 
sazna to nanna.

Doty Jhezas do 20 gry. w 
BieL-ku i okolicy padlo 13 w*  
giaiivch na 1 traf.-n:a. W su­
mie Ävphcuno l\tuiem tych 
wvgranych l milion 7 tys. zło 
tych

Spośród 13 wybrańców „Ka 
rolinki WiekL-zusc mo-Aiij 
mgfeoiżni — 10 Kobiety wy­
grały 3 razv Nie świadczy to 
tednak wcaie. że męzc/yzni 
mają „lepsze oko’’ najwyz-szą 
A’vgrana „wycelowała"' wła­
śnie Kobieta — 1H7 tys. zł w 
give 18. Najniższa wvgiana 
wynosiła 11 340 zl. Najcetniei 
trafiali Birlszcz.nie w grz.e 
15 wygrały wtenczas 4 om>- 
by. Ciekawe jest również, ze 
dwie spore wr grane, w grze 

gromko podchwyciła cała sale 
Wv.s<lei>y aitysilycz.ne młodzieży 
w ci.skiej zakończyły czcsc of:„ 
cjaluą uroczystości, po ktoiej od­
była sic zabawa ludowa.

13 1 19, wvnoszą e łączu e 241 
ty- zł wjgral. są edz miesz 
kający w tyir. sanirm domu. 
Dom len ma numer 12 a. 
Jak w idąc un- . rue trzynast­
ki daje -Zrotir. w, ale pozy­
tywne wvmki.. fkey) 
----------------------------------------------- j

„Chuligański
wiek“

u mężczyzn
Od 1 stycznia do 15 maja br. 

upłynęło d<j rcje.-Jru karnego w 
Bielsku - Biiłloj wwiddiimiea 
o pt zcÂîcpût wach typu ..chuit- 
gansJuegu“.

Sptisrôd Dopełnionych wvkro- 
czen ndjcZ'wiÄ/e *ą  wybryk! po­
pełniane p«*d  wjdywem zamro- 
czen li a l k 11 hu I« i w v go. S pt a we *-  
mi wykKX’zen byli w IM wypad­
kach młodzieńcy i1<> lei 21. slaidt 
nalomiąj»! w wieku 21 2.0 lat ży­
cia Dopełnili a/ 403 wykroczeń.

Wynika z lego, żr ..chuligitn*  
ski“ wiek u mężczyzn to niebez­
pieczne lala między 21 a 30 ro­
kiem życia

Jest r/cr/a bardzo przykrą, że 
zawiadomienia karne wpływają 
najc/ę^ciei na pracowników do­
brze zarabiających rekrutują-» 
cvch się 7 zakładów Metalowych, 
lín—! A—MY I RZUT (c|

Ten fakt powinny stanowczo zapisać kroniki Bielska Biatri. Od 
dawien dawna zapowiadane, jvs/< ze dawmei nr że ki v% ane. stały się 
wreszcie w tjm sr/ioni« aktualne. Htuiki t woda sodową’ Oblrsane 
od rana do wieczora przez spragnionych z trudem podążają /-»- 
mówieniom... Początek dobry, proszę BBZG, oby tjlko później i\ie 
z.ibiakio gazu...
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Czyżby wszystko było
w porządku

Żywczanie kręcą
"W-- rn.i' i i>'Ir mi.meto m woj 

tv ’ > jny hotel. B:eUk«»
ii .«u r.a J« 3i n m ho » I „Pod 
(i »..a* *- p z/iac tr/dw. ze 
d< w ' i i *>

Bobal«*T€m Ir'.'« . r^jkulu je^i 
mied y d« sr^Lona .P „zapo-W i ; Kł.«- 
jący r »" w swoim •’iimhIz« 
CZŘHA ifk Czołowe piKlIIłCŁ* M->° 
u * i łoz-nych innsch («»•■ ni 
lHer*rb><*h <i4te4Mtanc mumr n

I eiow pozi iy wnych*’ wv- 
jut t, mody l nie oideują 

exylťlr- ko w bextdçd ną ptaw^ó- 
< .i i chzify c ow podob
n>i it>t 7 ri4M»zym Pitod/irncem 
W i u řUeťv km niego, acz 
bui u ep' i obfjujące,*«! 
.r>i yg*»djr* tycta me ^plamił

• iRTcw-i Kibo-ia. U .wnnmy 
ak .i **r.- »naine. Kazwi-.sk«: .lu- 
7t*l Ki>S. lai: 23 mifj.s<*e za- 
mies/kanta* Bielsko, zawód wy 
uczony i u\kon> w any: zludziej. 
(.} “ ue«r.wy azxh głown j ’>«■ 
.> - iwej h i haroMw
i wYN/ukanych kraiziOŁty. Pi 
c lem do . kcji

S’AI»\D N/\ ZAKŁADY 
MlÓKHAMC/r W KbJlACn

pT^e< CdiłCf kilku m tv»>er} na 
P . lat 55 — 56 nj te­
renie poivjalu żą witik.isO. biel 
bn ego, wadowicki« g<>, oswa,*ciin

fdU'.
lii.y ny cv • iej 

i>i ch pijchu’al. (it)

N« >jcoI by w •ak. ze r»;jrc- 
ar*n  ticyjnv h< i, m«i roun ez re 
P*  trn aryjna rt«li t< jc/ i ka- 
v.. , « W h<*»  lu .P<‘j Orhrn" 
jffiî U ir„W 7 (> , i i.Ki I Jill- 
g rr afaoluiruc nie
m. • ni-ywMc tych lokali re-
p «• ni /•< li^ •<• i rr-
fc’.ior •: j;. Di w*<»rh  m tego j »«• 
íriAi u*  pt zejście łączące rtsoRau 
rai'F r h-> ••*em  ’»r Mule ju»m 
kr a ą<i.*t  k-C’iiii Jo 
odległej v 10 nun Jíogi .Pa­
tel **

Z kawi irmą je.st nieco (ale 
tylko nií'C»»i Irp.rj n z /. rrjm«u 
rWMto» jBÍll choťi/i o wygląd.

BB7G li u ii m< na wii*  •*«*  le. 
A na c/.ym m< žna zrobi c n«]- 
lepfizy intere*?  Rxree putna. i> 
na uodce — dlntrga tr/ .-*ptzc-  
daje &.<, ,*ą  w kauiarní. Go .< n 
ne pcKiwoje kau*  «rni . Be.«k I" 
otwarł e są cki godz. 24 Podo- 
ch oceni obywatele, których wy 
pras*.  s;ę z l«4cal: Zumsk..n*ch  
wc ’tsnr nrj. ciągną nieprzerwa­
nym wnuiLin do ..Be - J»i" i 
tu kontsnutją pijan,1 i wo. Aby 
,.w.«zya«kit bilo w porządku“ 
For/.eci 't sie ttlko wrklki ga­
tunkowe,

Do hotelu pí » b.' wają go.-cie 
7. t.ile« Fuj* i v. h r.«we' - m_ 
nvch i u A w ni® mówiąc 
juz o wv^4. ch o-each
kmin. Tym •• umím znane ją
n. **/'  rodzime pí \ aaczíijp* 
n a, u ec nie d wią MC ’ak bar 
d/o. v hot «i oburzeń, Go^t je 
z«ir-nr. i zm n. om nm kiu jtpze 
zdumieniem głowami.

Względy ekotiomíemr . ą waż 
nt Ti'i’o nikt njp neguje. Ale

Co nowego 
na wsi?

Co Mibłuę w świetlicy g-<>*u  .!«•/- 
kłri w Ro/t mpoach w\ >. w irf Liny 
jest film. Kino ri«*H'z\  sir dir/ą 
jMeaiLiruoscią. Sr.kt><|n ty Ikti. żc w 
w« rtliry mą’o ic<t kryt-sel i lá­
vek. na skutek c/<*qu  prawic po­
łowa IikI/i mu» suw w czasie 
MftnÜu.

* * *
W I is.u ti kw’o Grort/t- i pojiwit 

Nie nowy malunek dzikich i>f>l«*hi.  
Sa mini i/w. synogarlice tureckie, 
które wg ninirui «ma h<Mlowe<»M na 
<Iają sie <]<» krzyżówki z golrbia- 
m1 pocztowy mi.

Opinez tego gatunku <1/ ki h i»«i- 
irbj w la ..uh pow'iiiii ziiiii.eszří uja 
».turkawkí“ i ..gmywarze**.

* * I*
rycie. I ro<}z,ij na trawę j<si w I 
ty-ni roku mrz’v. hrcl/'r wiec w i 
zimie siana poil dosiatkirm. l víku I 
pogoda k t pry si. Me kto praygo- I 
louai spr/gi i dobrze zx»rg hiizuk" 
«nb'c prą*  r. ten w odpowiednim 
czas e zbierze*  siano z pola.

* * *
Ro por/eta w roku ubie'hm 

n>zbud4»wa Zakladou Mlr'znri .h h 
w Ko/iropi» arh dob rea juz kon- 
ra. Obern je pracownicy l»*clskie*  
po Przrdsigbiotstwa Bndow nu i w.i 
Miejskiego w skonu ni osadniki ka 
nahzaci me. zdan «■ ni kiviownw*-  
twa zakl.tdow mleczarski« h nirod- 
powtndnio. bo tuż przy budsnku. 
w kiorvin brda produkowane «ery 
rmenfalsk e.

\ może by spór trn rozslrzx gnr- 
In rou arowa Sia< j.t Saniiaioo- 
Fpidc-uiolo- zna w H elsku.

* * *
< ił*/ko  sir doMte wsi do min- 

»'» — szczególnie w dni targowe 
Na pr/sk'ad z ! ind *ka  do Btel- 
n\a dotrżdz-a nutobusrm do pr i*  y 
i do szkol pon <j ;n o-f>i>. |*o*in«i  
m z iishi«' i’ks korze*.*»  rodnrn- 
ne k*ikadzirsia<  pasażerów prz\- 
gt»dn'. « li

łrdnrm słowem nic ma w .iiii* ’- 
bise kursujfl4*y-in  w god »in i*  li 
rannvrh z I andrk.t do Bielska 
tvle mirta«*.  l-\ tuo*I i sic w nlni 
icszv«4< \ pom’r ir. Z •irm. w j«k| 
snt*  .<>!> z^gwa«*!  mon ar pus i id i- 
• ■''«» biletów m znvrh pizr- 
)s*'d  <h, pra< % ?.

Istu ♦ la dw e możliwo cl. Ktrs 
hand’owv i andek — Bełsko (pla­
nów v odjtt d eod< UJ ii zj»-s.enir 
na kurs r<»*oin  cz\ — lub tez na 
przeuo’ n.tM « zero w pr ezna«-z\c 
dwa autobusy. (r)

R»>dasujc Ko! ąiuni. — A<lr»s 
rn’dkvj; i ad iiiniztraeji: ..Kro- 
" !<n Beskidzka“ — Bielsko- 
Fr.ila u! Cieszyńska 10. — Tr- 
l'’l-łii 58-78
Keklad lO.h.O R-!j

parr<:<.■•.!'m,. ,.)»k m ci«- w-
dzj|, lakim c,(; pizza" BB7Q 
n f . i : ł. <<:y zn <<■'.(
«pi? ' aż a<K)ki a kawiarni 
,.B». d‘ a n >az.a reputacja 
z\,k i na Ijm wn’e.

W.- ■. ■ \j na cal\m «wiece 
pt kuku e - f. ie i. turelu mie 
set , r>.' aula, a i kawainia.
z k <nej in n>!,b> w k< zalej chwi 
li koc'v-i'ac leao m e.«zjc,.ncv. 
C- zebv i u na, • tym oornv- 

n<i hnr.UTu a. która -.i.it- 
duje ,i<: w urnach hotelu le­
ptej s <; n,e chwa.w. 1 dlatepo

Z pelnvm poświęceniem pra 
cuj< młodzież bielskich szkol 
zawodowych przy budowie a- 
trakeyinejjo obiektu sportowe­
go, jakim niewątpliwie będzie ( 
międzyszkolne boisko sporto­
we. Pomim<> wielu apelów, 
skierowanych pod adresem 
pt zemvslu bielskiego, czynniki 
kompetentno lekceważ:) spra­
wę pomoev transportowej. 2u- 
ż< l, odpadki itp. nadal wywo­
zi się na smielnuko miejskie, 
mimo, że niezbędne sa do ni­
welacji tei ■ nu pod budowę bo 
i..ka. Kierownictwo budowy 
otrzymało np. do dyspozycji 
kilka s.tmochodow »... pized- 
siębtoi : a katowickich. Smut­
ny je takt, że inicjatorzy 
zmuszeni s.j korzystać z ponto 
cv mnveh miaet maj.jc pod rę 
I a duż kupisko miejscowego 
pr zmysłu, w ktorego możli­
wo ciach z pex/nosrin kzy u- 
dzielc nie skromne’ pomocy 
tran.-poi t:>w<

Apelujemy do kierownictw

Swiallo na ul.
Tulu ark

Ul. Fuîw.irk w K ’nirniry j' -4 
j i' 1 widlmi.i Zii'.amunii’owal 
nam o lym <>b. W N«»wirki, kio 
rv ptv.ybyl do Ki-dakcji, b\ w 
itn< mu nii<««Kk.ancow tej ulicy 

I pudziąkuwac i wyraz uzndmr 
ilu Zj< Jnoczenu# Encr^ctj czni- 
go - Okvi*g  Południc — w Biel­
sku.

Zjednoczenie to znalazło zmzu 
mi .»nie dla potrzeb ludności I irl 
i r E *lu  irk i w- krótkim czacie 
znir^l.ik»włilo o -wietlenio dro­
gi zgodno z prośbą mir > I. «n-

słufon e powiat-ionn. że zamknie 
to drzwi, łączące ją z hotelem. 
Ad .mkr .t » v ckr/w; nie jest 
ru 'w ą zan i< m aapr wj. N.ueży
doprowadtn rea’aumejç do ta­
kiego stan i by nie trzeba 
za mą WbiydziL

Powinn.^my g. dnie reprezen­
tować nttaze m:a.-*.o.  Powinniś­
my db.ic o to b\ ut.»żenią, kló 
re na długo por-ostają wr punu<; 
ci n-r \ bvw.,, ? da ek'ch mj-oo. 
były k najlepsze. Leży to « 
toż et cm e na« w/*zy  -tk ch. (rtł

•zakładów produkcyjnych n ti- 
dzielenie budovy niczym boiska 
wszelkiej możliwej pomocy 
technicznej. C’el zasługuje na 
to.

W ubiegłą niedziel« płac WoJ- 
nosci zamienił ksie w mille tery­
torium wojenne Wybuchy ekxnlo 
dujaeveh tw.mb, dymy pożarów, 
łoskot walących wię domów i

Zapisać kredq 
w kom*nie

Mieszkańcy ÍLnwcti zaaiołowali 
ostatnio niebywały fakt, o któ­
rym. ib' go należycie upamięt­
ni«. trzeba b\ nap ac kirdą w 
kominie. Rejon Dróg Publicz­
nych pr/1 siąpił do wiekopomnej 
robo*y  Instytucja Li do refowa­
ła ' * za<*7- ‘ naprawę odcinka 
drogi, wiodące i Żywca poprzez 
Porąbkę do Bielaka. Dalru? po- 

.czynunia Rejonu Dróg pozorftaja 
jH<lnak wielką ryn Auadomą Op- 
lym'"*!  .id/i : r szo-1 zostanie 
upór/i Ikow ma pt z’ najmniej do 
Porr. >ki pť«\miHi n:» wu.t-4 w' 
takie NZCZęsCde.

Zac. . ii« «iç Mz-otn letni, wy- 
CiCC/.i nabiera ją uroku, Pcyąbka 
i M d y bród z-c są jiękn^nii

skzego micchn-WAl. ego doko­
nana & regli k» . i r .y z wla- 
mamtuYi. Oba k i i lud i»‘!s-<ich 
wj padów b\ l\ p( ?ru ażyi.e «kle­
py gminne k <v su« I<>
ka e i’.i’iN, Wladřr JkkMtetť b«*<  
/«ktlti- m« ITIÎ» 1 lv jsię nad w\- 
krvri« m spraw’«.- w B iy pewne 
poszlaki że w^zyMkir te uła- 
rr,m.a .mi dzełem łych Samych 
orsfłb Kiadzie' dokonywano 
bow cm w jdentyczn*  n.ernal 

*ob. pi”y ’wamu tej
feoiuej lechn ki zJ**óz;e>>:iej.  
Ukoi nitowaniem tych ..boha­
terek ich“ wyczjni>w bvł n«ppd 
na Zaklad v Wlokienmcze w Kę 
tach Pew'ioi nocy gi ipa uzbro 
jofiyeh rjbi utoi yzujae
sta »/oika w .ugnelr na leien 
fubrj- ki Napad z*N  iiimz<iwany 
b l piaun 1<k1' r jc ma icy 
do i,on I« w położę
mu kl. iu i o«».-äc »Inxch 
bu yfiLów, dz aUih fachowo, 
w : V'«»w • ókacn me pu twłia- 
wili śladów Plon tej
nocy b'l bogaty piec tali 
wc lnianej, t i.-»pot lowcj gabuí- 
cbny.

Zapachy i tronie to 
r^ccz istotna i nirzmter­
nie u'ti:ua te na/rzym ży­
ciu doczesnym. Dlateyo 
temu temat<nri należy sie 
storno wstępne. Zapiuhy 
dzielimy na upaiujtue 
(np. capri(otulm, konira- 
łii’), oszałamia jace ( jaś­
min. akacja), piękne (ró­
że. pilonie), subtelne (fiol­
ki), pospolite (yroch z ’ a- 
piistu), brzydkie (iri ie- 
u'it szynkóie IH kateao- 
rii) oraz odraża tyce (fetor 
płynący mętnych irod 
Ulali,i). Niestety nie da­
ne nam je d zajmou aê Kię 
1<ł pierirszq Grupą Woni. 
Kilim stów musím y po­
świecić tej usta,me/ kate­
gorii.

Żywiec jak każde przy­
zwoite miasto ma rów­
nież swoje speitifirinc 
zapachy, wśród których 

I

Um^omienia kin
Mieszkańcy dzielnicy ZOR-ow 

bkiej przy ul. Pi.«-.owakiej i 
Ak4;.- ndiowK od długiego c7-1“ 
pu dumogają *ię  uruchomienia 
kina Pisała o tym „KRONIKA”, 
pooirrajatc f^u.Mfcne żą lamą mic-

..krwawe“ żniwo w postaci ran­
ných. Oczywiście w^zy.-iko ..na 
niby" w związku z roziKK^zęciem 
Tygodnia PoUkiego C'uiwonego 
Krzyża. Tak groźne tło pot i/.eb­
ne bylo diu/ynom sani ainym do 
wvl<ąząnia w całej polni odwagi 
.spi wno<ci i ..bojowcu >'*  pogo­
towi t Družxny s. nil. - i c. pr v- 
bxle tu z zakładów procy ca leg > 
powiatu niAały m<_ d .« in o. ..O- 
fiury wojny" prędko otrzymały 
pierwszą pomoc i spokojnie m<»_ 
gły prz^vglada« sâ<; dalszym lux— 
czyś l ościom.

N. 4ef»nu po emi i ich i go­
rączce wojennei pt/.yshipmno d.» 
.♦ w tajnie « i c ir .
Rozdano d\| omy dh kich
diu/yn, bknącycii udział w pír­
ka ach oi t-r w drodze lófiHwania 
wytypowano div/’ nę czechow 
ku j walcowni n» złoi uojewidz- 
ki klory odb<^l/.te sie w Kato­
wicach.

Or^im/.ifoczv pok.«/ó.v niemi­
łe zxi/.iwletii byli nier berno.*<cią  
dru/yn ftaniłarnyeh Bi —fa- my. 
W r»Męu pi .^zlym jedn- z dwóch 
drużyn tego zakładu w cza*  ? po 
d 1 iv eh a * 1 la •
c; ne wyróżni» •<'». Czemu w m c 
.pizvp„-ai ten .tegoroczny'*  buk 
zâinleresnwanid /*•  i rony kie­
rownictwa Befamy?

NOSIL WILK RAZY KILKA..,

...pan « Ui i w.lkn. Przy 18 z 
rzędu włamaniu złud/ •*  afzkum 
pawneła >i<; no^a. Oi tana «d 
cze rychło wpadly na lfi»p Jo­
zefa Rusui i Kacimjerm Kupczą 
ka. Wkrótce ,.r cb ewk • pija­
ki" p<»*w«! ..... cały do klatki I
tam , .<»gn • y t empei .♦11 æn t R«> 
sta objaw ł oNę w- cm lej mocy. 
Rzucał si< jak achwj tany dz kř 
ryA. demolował ci*i«j.  jednym 
©łuw*cm  s/Jn.ił tuk. ?e trzeba go 
bs,o przenieś« do <w<)bn«*go  po 
m.rszr/»mą W £•.iitmhwj erh 
zknłz ej uc ehł i «lodziül j..k 
mł«z pod miotłą tplsóąc « tvm 
c'!< wieku st« le cż»ną fi'Ç pod 
pu.i u zoologic zne porównań la).

Otóż Ros zrób 1 su, taż uleg­
ły. żj3 u/bed-/’ o to podetr/PMc 
i zacz o rr.iec go r.» ufcu D.<_ 
mysły nu gfUJdKHC. Wh;
:rn uknuł plan m trdU t pe­

ri» ^>1 wptfi .'.ad «s w
*■ ; n F1/V »■- iu '•> ły /,«. i wv-

VWaiiC gO UCIlft Od U'0.41.1

dominu ią wonie iinu: a- 
ce się nad potokiem, zwa­
nym Młynówka. prz> pt /- 
wajątyni przez centru m 
miasta. Te „ba i sam w zna” 
powiewy zatruwają po­
wietrze i kładą się czarną 
ro paczą w sercach osob, 
zaludniając ych okolic ne 
domostwa. W produkt ii 
owych zapachów iasiuaa 
przypada Fabryce Fu­
trzarskie i, z kl*»rej  WSiUSt 
kie niecztp (ości i o i padl,i 
spływają właśnie do 
wspomnianej M inowki. 
Nawet ludzie obdar cm 
przez Ins mniej wru li- 
wimt powomenirm są zda­
nia. że po 12 latach fa­
bryka moylaby się posta­
rać o wybudowanie o zy- 
szczdlnt. as skoń-
< żyłyby się „pachnące” 
kłopoty i nosy w całym 
mieście miaiub i w.ylęd- 
* y spokój. (ck)

na ptjyferizcli 
(hiina(|a;ą s‘ę 
helszczaiťe

Na ..genialny" p-vny.U urin io- 
mienüi kino w ■- li .Su/-' Ir.ic? * 
dla mir szkuncow Ab tsan Jr w *•  
u p idł « ‘ r o wvd - .»ł ku 
MRN pn»y»nu,.•• w i • •• r 
prow.i jz mid pr budowy ..Su « ! 
nicy’- zainstak w ač m ekran . 
op. f jt jłrojrkcyjny.

Wy da je s’<: nam że pomv 
ten nie rozwiązuje sprawy km a 
dla mieszkemcow peryferii. <”«a 
których „Strzelnica" leży w £- - 
mym centrum miaula j j<.«t <• : 
Aleksandrowie zbyt odkgł . 
Istniejące między „Strzeln.rą" 
A’eksandiowicomi połącz*  -..c 
iramwajou'e nie rozwiązuje za­
gadnienia porjcważ w len «pů­
sob AlrkJHtndfowice mogłyby 
rzystac równie/ / kin w centru i 
mia/ta, me zaglad.ijąc d > 
Strzelnicy, (x)

Apel nic poszedł 
na marne

Na apeł ngłoeznnj w )<*di'.vm  z 
<-.lutn ch numerów ..!</'«nikc*  w 
strawn pomocy B« d t •-.•i.i 
Hufcowi ZHP w u / »dżemu let­
nich ohuzow i koRinii na wcz- 
wu» o rad’ piat owi’ »w CvMzi i 
łu NBP którzy tko itdni z er 
\ vch ud iii pvNJiuvy ha1 
Mwu w postaci iftfcupiontiŁó 

tu SpOTtOWBSO; Zgb v . 
c • BZP I
.lTm.i* ‘ i»fÍMpt,^Y3tv 150 ędttyr 
ZPW im. M. I*  »j w M u

■•owicach SI ob ty p<ui .nat 
nrd drużyną harcerską z M u- 
MUiwic SI. udzielaj ic r-ubwt <r. i 
w uynnftoAri 20íi0 d i jufcuipuj.' 
fipi/.ęt ohoyiiwy <lla tej drużyny. 
Zatftady _JIoÍ4iM wiyMrajn Ab’K-

• iv. u\ic Z. l.ł Ln i B vlak i-c 
Z, ! Lin i PoWT'i*f»\v  do ud/t’- 
• m»i.i pomocy harcerstwu.

WĄ-w:crcił otwór w śc.anie ccii 
pod (iluK T, przy g Howując .mi- 
bic wyjecie, którym w n<vy 
miał •conychnar Z iruiary i« _o 
w p<»r<; jednak udariMíwtiono i 
tály „wvbilek“ poa 'dl na mar 
nc.

Ofitalnio przed Sądem Víiu ia 
tuwyni w Żywcu odbyła się ioz 
prawa przeciwko J«»/el«ui Ito- 
fiiiwi i Kazimierzowi Iv^zc a- 
koui. Kradzieże dokony w :«n«- 
pr/.C7 nich filannwią jeden krąg 
d-'.a’aluosci przestępczej. Są t«> 
lu«Iy»c pozbawicni wszelkich ha 
mulców mtwalnveh na kíórirh 
nic oddziały w ują żądne bodźec 
społeczne, prawne. Nawet kara 
nie utwuluje żadnej reakcji o 
charakterze w y chow ąw ez« m. 1 - 
czynili ««-ni / kradzież za w ud. 
a z łupu w y ijasjí-wdzenie. Wyro­
kiem Sądu Jc/ci Kus bkurtiłiy 
zn^lal na 13 lal więzienia, a 
K. IGt/zcAak na 5 la' i 6 niieoię- 
<•>.

T i- ■’ng ma jedna z h.^’o 
i ’ kun etwety me należą do 
zbv*  rzadkich.

Lwa KWIECIŃSKA

Budujpniy boisko

Młodzież szkolna 
czeka na pomoc

miej--» owo*  am. pi • < ą*-  >PI< V- 
mi turystów ,z rałmi«» Śląska. 
Kn/^v domy Li <!«,• do cz *jo  dą­
ży m v wy powi.idaj.H*  tv słowa.
Ot«ż uwa/jimy. podnbni«» jak i 
w v «»hywateli*  Żywca, że 
naixvó y już « zaH /.u,u*  sie

słuchu»’I <l«>pr >ą ,i Leniem t ulvj zxr y do 
stanu używjLwmL (ek)

Bardzo ładnie 2<jrg inizoyrnne 
nivilztc’ne pukamy dobrze z.ipo. 
c/rilkoWaly pioir m calu vuod- 
niowy< b » » roczyjM< «sei. (i*M

18-kiotny włamywacz skazany na 1Ż3 lat

Nosił wilk razy kilka...

Mała „wojna“ na placu Wolności

14
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Gdybym był księciem

izba porodowa czy posterunek MO ?
Pieniądze «ebranr w raku 

193.» w lamach sJmiM»podal ko­
nania ludności nic.iskirj pi te/— 
nae/.yła Gromadzką Rada Na­
rudnu i Rudzicy na rozbudowę 
i gi iinluiy ny remont miejsco­
wego ośrodka zdrowia. Mo'ha 
powiedzieć, że robotę w)konano 
.si lidnie — za co należą aię 
pracownikom GRN słowa uzna 
nia.

IV „środku urządzono ambu­
latorium dentysty« zne i rabiiiet 
lekarski. Pozostałe pomieszcze­
nia tego budynku postanowiono 
przeznacz) c na izbę porodową. 
.Ncszono się bowiem z 'zamiu- 
lein zur .anizowania przy rudzie 
kim osi udku zdrowia ..porodów­
ki”, -L której korzy stal) by row nież 
mieszkanki llowniey, landcka, 
R iztrcpie. Mieszczą! i Bielo- 
w eka.

Jednak po pewnym czas 
zmieniono to postanowienie i 
zdecydowano lam umieści«- po­
sterunek MO.

W roku bieżący m posterunek 
milicji ooslal rozwiązany, tak. 
ze w chwili „bccnej wszystkie 
te oprożnicne przez MO pomie 
szczenią są nie wy korzy »lane. W 
dwóch izbach zamieszk 11 funk 
cjonariusz MO, pozirslale trzy 
są wolne.

Zatem warto się teiaz za­
brać d„ zorganizowania izby 
porodowej, bądź tez « pow o- 
tem utworzyć posterunek Mili 
cii Obywatelskiej. Jest on w 
Rudzicy — zdanietr Pie/ydium 
GR.N i większosei mies-zkancow 
— koniecznie potrzebny.

Gdybym byt — powiedzmy 
-— księciem żywieckim, nie po 
zwaliłbym marnować piękna i 
czarującego uroku miejscowe­
go parku Ot. po prostu dał­
bym polecenie pielęgnowania 
drzew, krzewów. trawników, 
alejek, kazałbym zasadzić set­
ki kwiatów, dbałbym o odper- 
Wiednie wykorzystanie dwóch 
sąsiadujących z sobą zamków 
— słowem i żułbym się u> roli 
gospodarza stcoich włości.

Na swoje nieszczęsne, a ra­
czej na nieszczęście mieszkań 
co w Żywca nie jestem księ­
ciem. Mała to wprawdzie stra 
ta dla Żywczan, bo mają prze­
cież swojego gospodarza, któ­
ry z powodzeniem mógłby do­
konać tego dzieła nie czekając 
owi >iu gronostaje, ani na koro 
wę książęcą. Mowa — rzecz 
jasna — o Miejskiej Rddzie Na 
rodowej

Tymi .asem MRN w Żywcu 
nie tridzi potrzeby roztoczen a 
jreki nad ongiś pięknym — 
hmr jm na r-ała Po' ikę — a 

tea- z> ujn r asi uiiju íXťfchtffti 
mimu i • - <is i !»•■/> i kw n 
Stąd byl * 1 n irta.» i .q nie 
ukiego grima rodźmy !. ••iq~"- 

■ J. ule r.nip •. <i . I i Ż.yiri il.

— Czy pogotowie? Proszę 
przyjechać. Kobiela straciła 
przytomność. Choruje na ser-

Piclęgniarka po drugiej stro 
nie drutu musi mice baidz.» nie 
dowierzającą minę, W glosie 
jej brzmi nuta wyraźnej ironii.

— Na serce? — Nie oddy­
cha? — Niech pani sprawdzi 
dokładnie...

Potem dane formalności, py­
tania... A cenne minuty płyną.

— Nic możemy przyjechać, 
komunikuje w końcu piclęgniar 
ka. — Mamy tylko trzy w.rzy. 
Są w tej chwili w terenie. Nim 
rodziną zdołała wyszukać nu­
mer jakiegokolwiek lekarza 
chora zmarła.

Wypadek len. zdarzył się pa­
rc miesięcy temu. Nie yyyciąg- 
nięto żadnych konsekwencji, po­
nieważ ci. którzy powinni byli 
złoży e -zażalenie, yyoleli pomi­
nąć milczeniem to. czego i tak 
nie dało MC odwrócić.

Codziennie sygnał karetki pn 
gotoyria rozlega się w rożnych 
punktach miasta. Zycie wielu 
ludzi zależy od zdyscyplinowa­
nia lekai/y- i picie jmarek. lo, 
e„ nazwalani ..historią pcwnC- 
go telelonu” uczy nas. że czę

o aorte 17.90 nic In już böe 
tfrW no o OntU. 1Ä.30. O- 
c<■ d»l—n » 14 a4’C’iu drogą |po 
Ot /< J /.iA«4jliITltłi 0*1 /^ 'łlillcin JWfi 
b Ju y '0 4| Kujcdy. smwtii 
nc pv i? cer •• pi/- -r 
Kił*dy icm u kstoifikę 3»

i p« wit 1z unn mi. żft ntê 
di. i n»-. Bn k.Uiókj ji.N* u kie 
ruw » a k.v owm.. em jcart 
ka^jci t-a.

Z-i oun ar«»?
Z.tiignicw Węgrzy n PKW N 51

„WieczZir spędzony w kinie 
na dobiv in filmie należy do 
ptvy jeinnveh. Nie tak
jednak bywu i nic řzok-zy to 
tylko “d I *mu p . zd do na* 
ob. Zbign c a PI.AWCÍ.K. M-ałeni 
niit/no.N« urjekona»r »4^ o l/m 
w dii u 27 maj* u nie ..Wan 
d.»** na ÄiSHTifSie a 17. 0
9M1X lS,4d Łiikuptł* m vv 
Ü iJ.crWaz:» Zdziwdo
mnie, ir bMciiC nie Kitcna

i numeru o.--'- '■». a ;ylk’.’ 
rząd HO. orxIcäm gdv w .Ww/i- 
dxie** JM tylko Ti noędńw. U- 
pT7'’j<na KMierks oano>nii(ai. 
nu. řr t<, mc »zkodzią bo to J©** 
rvnd v a w h •< i ' aprtedMM» bę 
dxic ografticfom dikść bi 
taelńw 1 te wp?-V4cy bęJ*i w d 
nie siodzi<T. J kioż było moje 
zdziwienie, gdy o godz, 17. po

Tywiesanem park marnieje. 
Odwiedzą gr> tylko «pnrm/yrz­
nie santal oy spflcerowicj dn- 
majß y o i >m»n da>- 
niektórych ludzi do be mys;- 
místi i im yo trilarn ści-

Aż dziw. ie nawet resztki 
piękna zdolne są urzec czło- 
wteka. Wodospad u wejścia 
do parka mimo zaśmiecenia 
zeszłorocznymi odpadkami i 
galcz-ami jeszcze teraz nustra 
ja romantycznie (zd ecie 1) nie 
móuiiqc juz o ślicznej altance, 
któ.a wręcz prom się o na­
zwę „śięiątipii mai zen" ("zdję­
cie 2). Czyzby przywilej korzy 
staniu z mej przysługiwał 
wciąż jeszcze tylko rodzin e 
„miłościwie panujai ijch?’ I cóż 
za paradoks! Tam. gdz.e zna­
leźć po toin »u nalezne locum 
muzeum i i«ne instytucje kul­
turalne, pozwolono 'zadomo­
wić się kilku rt/dcinom. Czyż­
by dla nich nie było innych 
mieszkań oproiz Zamku Jana 
Kazimierza? (zdjecie 3). Na

bramie wcjśc oirej powieszona 
jak na ironię tablicę informu­
jąca. że gmach ni*psci  muce-' 
urn.

Cod tu jest na opak Chyba 
nie za zgodą mieszka ńeow 
żywca! Było by z większym po 
żyt! em. g lyby park i zabudo­
wania stały ne w pełnym tego 
słowa znaeueniu własnością 
ogniu. Jest pewne, ie wśród 
ludności zapanmi nioby swic‘z 
oburzenie i nienawiść do mag 
nackiej rodziny, gdyby teraz 
wróciła i zabroniła wstępu do 
parku tzw. piebsowi. Zan'edba 
nia i niegospodarność dopro­
wadziły do tego, ze mieszkań­
cy żywcu dobrowolnie om ta­
ją parł. Efekt zatem ten sum, 
ty’ko gd.ip oburzenie?

Tet. I i zdj. G. Gawlik

Historia
pewnego telefonu
sto ceną drobnego przeoczenia 
70 struny lud/i öptrtl znaku 
czerw oneso krzyża — 
sm ierc.

Bielsko je.sl dość du/>m mia­
stem. W stosunku do ilości 
mieszkańców posiada on» po­
kaźna liczbę lekarzy. Niestety 
karetki pogotowia są tylko trzy 
Tr/> wiiz> obsługują miasto * 
cały powiat — pisywani cho­
rých dn szpitala — oilwwźą irh 
do domu... spieszą gdzie ziszcdl 
nagiy wypadek...

Niedawno jeden / dyrektorów 
bielski <-K o przedsiębiorstwa
handlowego zasłabł Okazało 
się. — że potrzebna jest na­
tychmiastowa pomoc. Niestety. 
— kare'ki nit było, znajdowa­
ła się właśnie w terenie. l*o

tipl>wic czterdziestu minut cli*  
ry -/mail, tym razem w drodze 
do szpitala.

Albo historia z niedawno 
zmarłym kierownikiem bielskie 
go pogotowia dok(orem Ku. 
sym. Ciężko chorego kierowni­
ka trzeba było transportować k 
pogotowia d|, domu,, taksówką. 
I trwało bardzo długo nim 
r/dolano sprowadzić do niego Ie 
kar/a.

Sprawa kupna noweg0 wozu 
jest paląca- <> wiele ważniej 
s/ą niż. zakładanie nowych 7ie 
łońców. c7.y kopanie wciąż tych 
samy di ulic. Dopuki jednak 
kompetentne czynniki nic zdo­
będą się na odpowiednie fun­
dusze. dobrze było by zwrócić 
uwagę na niewinną na pozor 
drobnostkę

WODA Z KWAł.U SCII’KX 
I>O MÍFSZXAN — Znajdujące 
się w sworentu budynku iv 1 
to ur/v u! Baitxego in 
stale gniew*  wnda. ( 
by U jttHbUnu wcxuai deMt’uwi. 

TninJmw )>y bttem od biedy j< 
\\)irninać. OûHIt'j. it*  wUœt -i 
lew u;, i u m:vszjki«nia wydobywa 
oię j- «s.

W u i i»-. tUHcji przeby w.in.i' w 
„mic.izkaniu“ je.st jedną wi .- 
ką uriifką. ZrO4t'mi<i!u lo także 
s»pe<jalną komisja Mr{N. li­
ra d’\j tygodnie przed Wielka 
nocnymi ‘rwiwlftmi duko ial- tu 
str »en mieszkań solennie prze 
rz.ekaj-i ob. ob. piwowarskie­
mu Sali i Oktiszce przyd-«'- 
br w e ągu miesiąca nowe 
mit» ima.

Ja tir 1.1. frikoncrylo się na 
<>b:e ii cuch.

i ♦ *

VMYLI RECF — Cr ehr « ■ 
Południowe Uow fcdMfco u ty- 
siocy mius/k.incow I nii dr. w- 
n«*ó,  M StargjU Się O wlaM*  
.'łwieilieę. Niewoztimuiii? test 
tytko, ie aeg ataran-a te trwają 
j*»t  Mika lat, nie priJ-nWarły 
sport ■ i ygnciso rezu’d ilu

O I sny kąt glrmr o ■ >P 'ni 
na zwłaszcza miodzie./. B<> 
jak n. ma meczu, ‘.o n.c ma 
CO robie. Ani do luna, ani do

. '.r .. i im r: i i1 ■ 1 ■ ' 
jerdz.it, eeby zwali /» jaka-» roz-

I ...i ». ■ Wei • • mło­
da rozpijają sie. it t.iu'i 
g <i a Bar i -'l ša­
la, ale en » leje łtrt»dj »MHN 
nie ehre aie »fyszrě o tym i 
od Ł‘t) dofycgy
swiC'i < um w-a ręce P» don­
no »wietlire nie .ą ter w mo 
d.zi< .

NIF OlłPOWlKMł BO Mt 
NIF VMI-X1V — .O*pow,edzc;e  
pii-sz« - p «.ze do u. s robotn.- 
ca Zakładów ..La-nko“ — jak 
lut. o ! ■ e;e -• »» '1’1 ;y j>e-
linuwc damskie (a kupli mw 
•«ki.ep;e> po <>00 zl spr i.m.ine 
M W ..Klin sie” jv» | 2(>n zl‘i 
JUkirn nrąwem rrmij» „Kom ’ 
przy. rłv w»ć rzeczy i jąiWi«»- 
wj eh ökiepi/W po eennch wyt- 
.Tłyehi Nic ie pImscw w 
kieh jest bardai nuta t trreta
... I - 1O-
bcdzie. to jcssŁ» -ie mmi spei.ii- 
li i A prim,i<g aaękulanlom 
..Komto- przy Rycerskiej.

DWA I LSTY W SBRAWIE 
„WANDV‘ —• W dnm maja

Jałt i «prœdajr nu wtem. 
/ / tżiwno nie bytem w kaue 
„Wanda'. 

UWAGA LOKA1OKZV BU­
DYNKU NR 36 PRZY VL. 1 
MAJA — Zaż.dei n w »sprawę 

nu sanitarnego Wa^/cgo pod 
worka, na kturvm śmiecie leżą 
od przeszło roku sk eruwaue- 
mv d.i viLi--c-wych uU 1/ 
do Pre?, MRN i do Zakładu O 
cxy'jmr /an ia Mumm o.

JAN BARIKUZKO — LIGO 
ÝA — O . ku b’ Kim 
pisalHmy tiz i- r fj- CtewWF 
nitÄ. Waage xdaUt pokrywa 

t ftMODtn» z uwrfir «ui wy- 
c f.t'< ?'Tr' •*  * *’jW >re.»
(»r.oencji me »jcmuórcuriy.

M INCI- NTY KW 1 Al KOWSK1 
- Rcujkcja a;ia4B nv.ttjki re 
W T J pizy i Častil Atcj 
10 LiM Wz.*7  pi •. Iiyíu t» erei? 
<-cUujeh topo ta zeżeń. C/«.*»-  
Cívwq skorzystamy.

T-olclíin pogi»lowia bywj stale 
/ i.ięly Tn »lustra dy żnina 
przyj in uje »gHszctiia Jc-ci ich 
duło. bi4f<l/o duto Z:i dużo, 
jak na na,lr wypadki-

Z M*  a» ta jar v dli s3 pr/evi j/nie 
itíI '.cc CiiApą jj-t . u j prze- 
Mlcklv bruiichîl u dziecka — 
h.r "iiliA. Kim 4 lr«- t no po 
przednieço dnîa — chwriib«- nie 
w\ m *V4 0-ce e<ybkiC| interwen­
cji. i pełni im rubryki k ulo­
tek D .ic/t'fto lak się d/irje? 
Dlaeaeav oueoio'wie. klére po-*  
uinni» srft sxn tv Iko la.ii». id/ie 
«irhodzi iH-ii ch i itvchm isto 

wr j pi»mni y ot zr•■'»•Mir obo­
wiązki rejonowy cli lekarzy?

Odpmrird/ br/ni» iiarlei pro- 
7«ic<nie W poradniach dzie­
cięcy cii za mało c*z<vsii  pr/eyna- 
cza się na wizyty domowe Ci 
ws’/y.scy. którzy nie mają pie­
niędzy na prł watneg,» lekai-za*  
d/v. orną i>n pugfMfłWie.

Opowiadając o pi ary pielęg­
niarka rozkłada berradnie rę­
ce. — I rudn(ł odmowie pomocy 
nie zbadawszy pacjenta. Karetk*  
jrdzic w terrn. a lymc/aseiu 
nadchodzi drugi telefon potem 
trzeci. c*zwart>.  dziewiąty.. Sy­
tuacja wyda je .się ’»ez wyjścia.

Lecz czy napr.iwdc nic ma 
nadziei, by uregulować jakoś 
sprawę bielskich karetek p »go 
luwia ratiirrkow cg«**  Wycz.crou- 
iucą odpowiedź może dae Klko 
Widział /iiiowia I tv’\ tain 
można sie dowiedzie! dlaczego 
do tej pory nie zrubhł-n(i nic» 
by odciąŻAĆ choc trochę biels­
kie pogotowie Brak lund uszów 
nie zwalnia jeszcze od odpowie 
dzialnoŃci Ttt przecież chncM 
o żscic ludzkie i u bezpicc/en- 
stwf) nas wuyysíkirh — niies«- 
kancow Bielska i e«ilrgo powie 
tu. To chyba nie są błahe spr»*  
Wi' Matś*  W MUttH

jerdz.it
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Z uchwałami IX Plenum

do mas
Od październikowego Plénum narosło wiele wąlpljwoś 

ci, obserwowano, szczególnie wsrod aktywu paityj- 
ncgo, zjawisko wyczekiwania, w wielu jrodowiskach 

powiatu istniał zamęt ideologiczny i poważne osłabienie jed­
ności szeregów partyjnych. Wszystkie te wątpliwości wyjaś­
niło IX Plenum KC nakreślając w swych uchwałach spre­
cyzowany program, będący dobitną odpowiedzią na pytanie 
isurtu.iące całą powiatową organizacją partyjną: co i jak ro­
bić. by budować w naszym kraju socjalizm, mając na uwa- 
dze polską drogę do socjalizmu?

Nic też dziwnego, ze zebrani, partyjne, nacechowane głę­
boką troską o realizację uchwał IX Plenum KC przebiega­
ją w niezwykle ozswionei atmosferze, rodzi się wiele poży­
tecznych pomysłu w i koncepcji pracy partyjnej, a na czoło 
wysuwa się sprawa umocnienia jedności part.,, jej więzi 
z masami, t ennvtn jest to, że robotnicy nie tylk. krytykuj., 
istniejące jeszcze w wielu zakładach nieporządki, ujemne 
zjawiska — ale wysuwają realne wnioski zmierzające do 
ich usunięcia.

W gorącej atmosferze przebiegało np. zebranie partyjne 
w ZW SS , Izolator" w Kamienicy, gdzie ostro krýtykoctano 
prace rgzekutywy POP. wskazując na jej niewłaściwe me­
tody prac v : oderwanie od członków i załogi, nieprzeslrzc-.a 
nie w piaktyeznej działalności wytycznych VIII Plenum K. 
co przejawiało się w wyręczaniu i zastępowaniu admini­
stracji zakładu, zamiast żywej pracy ideowo - wyułiowaw- 
ezej i organizatorskiej! W tej sytuacji zebrań i POP odwo­
łało egzekutywę i postanowiło w »brać nową, zdolną zapew­
nie realizację stojących przed organizacją partyjną zadań. 
Nie ograniczono sic tu jednak do omówienia uchwal IN Ple­
num. aktyw partyjny opracował konkretny program dzia­
łania dla POP. kmry został omowiony i zatwierdzony na 
snecjalnie zwołanym zebraniu oraz postanowił nakreślić 
długofalowy plan realizacji uchwal IX Plenum zapozna ■ 
z mm całą załogę, gdyż jak stwierdzono — uch .cały le są 
wsteczną działania nie 1'lko dla POP ale dla całej załogi

Na zebraniu POP w ZPW im. Fornalskiej w Mikuszo- 
vicach wiele uwagi poświecono kradzieżom występu­
jącym masowo w przemy sie włókienniczy ni. Uważam 

jednak że aktyw partyjny w tym zakładzie winien się 
ostrzej rozprawiać z tvmi członkami, którz.v dopuszczają sic 
I. adąicży wyzbié sic toleranes jnosci — ab' odz iskać wśród 
załogi zachwiany autorytet i pełne zaufanie. Na zebraniu 
tym poruszono bardzo istotny problem: co robie z pracow­
nikami. których zwalnia sic z pracy za kradzież, skoro znaj­
dują oni zatrudnienie w innych zakładach w przemyśle 
w lokięnniezi m dopuszczając się nad il kratL icżv. Sądzę, że 
problem ten jest niezmiernie ważny i należało by. aby ro­
botnicy. aktyw partyjny. MO prokuratura — a szczególnie 
C’Z wypowiedzieli się w te.i sprawie

V dyskusji omowiono szeroko zagadnienie rad robotni­
czych wskazując na zbrt ogr iniczone uprawnienia rad. kre­
powanie ich działalności i inicjatywy przez udgorne urzą­
dzenia i nadmierną c -ntr rli-»- e— « rar "ułzaniu z ikladami. 
W tym jest sporo raąji chociaż nie w pełni można się z tym 
zgodzić. Chodzi o to głownie, aby rady robotnicze w ramach 
— dość szerokich zresztą — upraisnicn koncentrowały uwa­
gę na sprawach zasadniczych, istotnych w działalności za­
kładów. aby w swej pracy nie zaimowalv się sprawami 
drobnymi, nie zastępowały administracji zakłidnw. A tak 
dzieje się w wiciu zakładach m in w F-ce Mebli. ..Izolato­
rze" w Kamienicy i innveh.

Chłopi w gromadach koncentrują swą uwagę ;18wnie na 
sprawach samorządu chłopskiego i pracy GRN. jrrzeba 
stwierdzić, ze wiele pretensji w pełni uzasadnionych, do­
tyczy zw .ększen.a uprawnień GRN, które nad il ni czują 
się gospodarzami swych terenów. Ich samodzielność, rola 
gospodarza terenu ograniczona jest przez Pow Radę Naro­
dową, która w wielu sprawach danej gromady decyduje bez 
zasięgnięcia opinii właściwej GRN. Podawano szereg przy­
kładów takiej pracy m. in. w gromadach Rudzica, Kamie­
nica, gdzie PRN , rządzi się" jak u siebie w domu zapomina­
jąc. że istnieją tam GRN.

Dotychczasowy przebieg zebrań poświeconych omówie­
niu uchwal IX Plenum KC wskazuje na pełń*  go o- 
wość organizacji partyjnych do ich realizacji. Należy 

jednak zwrocie uwagę na konieczność szybszego i bardziej 
wszechstronnego przyswajania sobie przez organizacje par­
tyjne dorobku teoretycznego i praktycznego IX Plenum K< . 
zapoznanie z nim całych załóg i mieszkańców gromad, łą­
czenie do real-zacji uchwal IX Plenum ogołu społeczeństwa 
powiatu pod kierownictwem organizacji partyjnych. W' tym 
celu wszystkie POP powinny opracować własne, konkretne 
programy działania i kierować sie w praktycznej działal­
no« i interesem mas pracujących. Aby włączyć masy do re­
alizacji uchwał IX P’enum, a to jest nieodzowny v.arunek 
ich pomyślnego wykonania, muszą one poznać te uchwały, 
dobrze je zrozumie«'. Rozw inąć szeroką działalność propa­
gandową. wyjaśniać masom te uchwały, organizować: je do 
ich realizacji — oto główne nasze zadanie.

Od postawy, ofiarności ak'.vwu partyjnego, wszystkich 
organizacji partyjnych od stopnia pozyskania mas dla idei 
!X Plenum zależy powodzenie naszej pracy w praktycznej 
realizacji jego uchwal, gw »rautujących sz- bsze podniesie­
ni1 stopy życiowej — głównego zadania Partii, zapewniają­
cego prawidłową i słuszną drogę do socjalizmu, odpowiada­
jącą naszym polskim warunkom.

Edward ADAMIEC

Proletariusze wszystkich krajów, łączcie się!

Cinnice nfe dzieliły
Na jMK-zątku 1935 r. Policja 

Pan.stw<*u  a w Bielsku i Ci czy­
nie władze tx'/pioc/en'-lwa 
w Katów krach zaniepokojone zo­
stały wiadomością o przemyca­
nych od dłuższego czasu wydaw­
nictwach KC KPP pr cz 
na” granicę z Czechosłowacji do 
Polski. Organa policyjne zarzą­
dziły ścielą obserwację tymcza­
sowy jh składnic literatury ko­
muna'■•tycznej znajdujących sie 
na terenie Cieszyna i Bielaka. 
Wojski. Ochrony Pogranicza 
oraz celnicy otrzymali rozkaz 
pilniejszego strzeżenia granicy 
polsko - czcchosłowwrkicj. W wy 
niku kj akcji udało się policji 
zlikwidować wiele składnic na 
na aym terenie. Aresatowjtno 
przv tym sporo członków KPP i 
KPC. którzy zajmowali się prše­
ni y tem 1 ; I era tury komunisty cz- 
nrj.

I tak 3 czerwca 1035 r skaza­
ny z<rstal z lego powodu przez 
Sąd Okręgowy w Cieszynie czło­
nek KPP Erwin Adler z Bielska 
na 8 miesięcy w:ęzienia. W Biel 
sku aresztowano we wrześniu 
słuchacza Politechniki Lwow­
skiej kířinunitítc Ixxma Ringe­
rn. który przewoził z Wisły do 
Lwowa około 20 kg wydaw­
nictw KPZU (Kom Part. Zach. 
Ukr.)

Policja wt;szyla wszędzie, do­
konywał'*  rewizji w mieszka­
niach komunistów. zatrzymywa­
ła osobv podejrzane zamykając 
je w nre.rztach śledczych. 30 li­
stopada 1935 r. Komenda Powia­
towa Policji Państwowej zlikwi- 
d<w«da składnicą Komitetu Okrę 
gowci'o KPP która mieściła się 
na t T’Miic Białej. Skonfiskowa­
no prry tym ulotki przeznaczone 
do kolportażu, powili acz, oraz 
w ick«./a partię ..Nowego Prz glą 
dii” t i-oi etycznego pisma KC 
KPP) innych wydawnictw KC 
KPP przemycanych do krajuz z 
Czechu U owacji.

Mimo terroru policyjnego i 
zaostrzenia środków represyj­
nych. przez granice polsko - c/e 
chołłowacką napływały do Pol­
ski -Jak- nowo transporty litera­
tury komun'stycznej. Pomoc o- 
ka&inri dii 1 Hąccj w głębokiej 
konspiracji Komunistycznej Par­
tii Polski prze/ br tnią Komu ni 
styczną Partię Czechosłowacji 
miała ogromne znaczenie. Nic- 
spo ub byki bowitm prowad/tc

/i ro-.'i i pilicy nohtvcznej 
w-iod UW# bez wydawnictw par­
tyjnych. Jednak w warunkach sj 
nacyjni sO t iroru nie miała 
KPP możliwo o prowadź- nia 
szi^okii i akcji wydawniczej. 
Istnie jd r w kraju nielegalne 
drukarnie za.Mpokajaly przede

WbvyMkim potrzeby propagando­
we terenowych organ-a«/ji KPP. 
T< t z centralne*  wydawnictwa 
KPP w większości wydawane by 
h y«ii Sr mieą. Organizacja partyj 
na sl ska Cicf ynskiego posiada 
la zatem poważne zna zonie dla 
całej partii. To członkowie lej 
właśnie organ|tacji w mrokach 
nocy i w czacie niepogody pize- 
kradiili i»1 cichnę i p>a zi a- 
nicę narażeni na niebezpieczeń­
stwa po io. by üpt'inic swój obo 
wią/x?k pari y j ny. ’lo na terenie 
tej organizacji, bo w Bielsku i 
Cieszynie, znajdowały się tym- 
czasowe nww vn\ ? kkirwh 
specjalni kurierzy KPP przemy- 
con transjjoi.y „bibuły- prze­
wozili do składnic głównych w 
gh»bi leaju.

W tej ciężkiej i odpowiedzial­
nej pracy zae-iesniała się bra- 
tííTska sol:darno$ć dwóch partii 
KPP i KPC. Obie*  partie pospie­
szyły również z porno*  ą Komuni 
stycznej Partii Nicmits- (KPD). 
ktoi.i w*  roku 1U35 uginała &ię 
pod ciosami faszyzmu nicmiis- 
kjego. KPD prowadzili» t-wą wal 
kę pr-.cnv faszvzmowi w jeszcze 
cięż </ych warunkach aniżeli na­
sza partia. Więzienia t olx»/v 
koncentracyjne w Niemczech za­
pełniały się n'ciistannie di/Jala- 
czarni i członkami KPD. W łych 
okoli •znosciach nie bxło nawet 
mowv o tym. by partia mogła 
wydawa. swe wydawnictwa w 
Niemrzeth. Toteż podobnie pik 
dla Polski, drukowano je w Cze­
chosłowacji. v dawnie! wa
KPP-oWskie wędrowały z Cz 
choslowacji do polskiego Cieszy­
na. a st d przrz granico polsko- 
niennccką na Górnym Śląsku do 
III Rzeszy.

W siví ż.n. u 1935 r. została wy- 
kryta składnica wydawnictw 
KPD w Cieszynie. Wydawnictwa

Z żi/i ia nartii

Oiyifienie życia partyjnego, 
datace się zaabseiicaaeac po 
IX Plcniihi KC PZPR, nastą­
pił . róienież u: bielskiej orga­
nizacji partyjnej-

Świadczyła o tym (niecą gu 
biqcn sie «’ drobi'irch, reezej 
d'iigorteiinych st zeqol'teh) 
dys .usja te miejskim Klubie 
Piirtyj i’jm na temat ..Sytuacji

te przrznac onę bily do rojj»w- 
szí-chn .inia w Nieme ech W 
zumzÁd s ti-m dwix-h czl-mkow 
KPC. Pok.k — ludv,ik Mic&yk i 
Czth - Joz.ef trank, obu z. Za­
olziu zostali airsíUwani w <-nwi 
li. f!-ly aulobti.scm usiłował' prze 
wieív z. Cieszyna do Bielska 
dwie walizy z lilcraturą 
K PD-owską.

W tej ciężkiej walce zacieśnia 
la su1 piz.sjazn i solidarność mię 
dzy KPP. KPC i KPD. 1 na mi­
nie zdały się represje jsilieyjne. 
Przemyt „bibuły" z Czechosło­
wacji ani na chwilę mc zoetal 
zahamowany. Z luepoi ojem pi­
sał o tym Uiząd Wojewódzki 
Śląska w stvezniu ISWi r. do 
MSW: Na uwaiię za-ljęiije ma 
sowy . pr»enn l prz«-/. cieloną gra 
nirç wiusnnirl» KC KI’P z t ze 
ehoslewacji do Polski. W ciągu 
grudnia 191.» r. przemi i-ono do 
kraju kilkaset kilogramów rożne 
go rodzaju w idawiurtw KPP o 
czjm Urząd Wojewódzki Śląsk«, 
don insi Ministerstwu Spraw Me 
w net -zji« cli w spraw ozdaniaeh
speejilnveh. Tak akeje przemyto 
jak również i pos/czctěln" skl.iil 
niee 7. bibułą znajdują się 
pod ścisłą <>l>s- rwacją organów 
policyjnych". W prawdzie ni".m;| 
my treści sprawo'dama spe< ial- 
n< go przetlancgo to MSW. ale 
jest pewne, że solidarno«- i bi.i 
lers-k-a wsi>olprat-a m.irr1z.y KPP, 
KPC i KPD doprowadzała <to te­
go. ż- w roku nastepnrm tj. ’9:ti; 
il nrzcmiconej literatury do 
Polski i Niemiw /w- k< via si" 
zrui nie. Szezyine hasło pi h ■" > 
i lackiego intern«-Hir.i!’/1 u 
..Proletariusze wszystkich ki a- 
jow lączi-ie się!" realizowane by­
ło w ««Kizicrmej walce pj-zez 
ws-zystkic ptutie komun: t' mc.

J. MFHC. 
----------------------------------------------------y

gospoda> i zej i. wynikających z 
niej zadań“ oraz dwud-uowe 
i-) lenie członków Plenum 
KM i KP na temat IX Plenum 
Ki ', przeprowadzy>ne ic dniach 
11 i 12 czerwca br.

Uchwały IX Plenum i pro­
blemy polskie) drogi do straja- 
lizmu (jako praktyz-ny wnio­
sek wynikający z ty^h ttehwa?) 
są ciaglp w kiegn zaintereso- Przeci festiwalem:

Problemy polskiej drogi 
do socjalizmu

■ Kosik u rs
fi loteria

Komitet Miejski Związku Mlo 
dzieży S-ic-jaiistycanej w Biel- 
sku-liialej rozpisuje konkurs 
na wspomnienia festiwalowe z 
lal ubiegłych

Konkurs obejmuje prace ory 
ginalne od 10Ó — 250 wierszy 
mawy nopn u.

Termin nadsyłania prac uph 
wa -z dniem 10 lipca br.

Prai-e należy przesyłać na 
adi-es Komitetu Miejskiego 
7MS. ul. Cleszyń.ska 10, z dopis 
kiem na kopercie „KONKURS 
FKS1TMAI.OW1".

Pożądane są krótkie, barwne 
opow-iadama, wspomnienia, 
w.crs/e, oparle na osobisty, h 
przeżyciach i kontaktach z mto 
dzieżą -zagr uniczną.

W konkursie może brać u- 
dz>al każdy zainteresowany. 
KoœjMitrywane będą prace opa- 
trzzuie godłem do których do­
łączony będzie list z nazwis­
kiem i adresem autora. Przv 
ocenie brane l»ę<lą P«»d i acę 
wartości literackie jak i ideowe 
utworu.

('stanowiono następujące na­
grody: jedna I — O«1 zł, dwir 
II po 150 zł. trzy III Po 100 zl.

* ♦ *
Miejski Koniiti-t resliw Uo y 

podán-, ze ukazały się już 5--Jo­
ue losy Wielkiej Unci-il 

l'olskiego Komi etu P« .llwato- 
w,go. laisy nabywać można u 
listonoszy wiejskich, w kios- 
kaili Kia-nu, GS-a«łi. t organizac­
jach młodzieżowych. W pierwszej

z nsgitte
serii rzuconych zostało <to roz­
przeda ZOO tys. losow. Ogo­
leni ukaze się 5 serii los iw |M» 
200 tys. zJ Kazała seria losow po­
siadać bidzie atrakcyjna wygraną 
— bezpłatny wyjtSMl na Fesiiwal. 
Ponadto główną wygraną w loterii 
sUmwk Iwdzie samochód. W v- 
losowanyeh zostanie 50.000 wy­
granych — motocykle, rowery, 
kajaki, sprzęt sportowy, instru­
menty niuz.v«*zne,  radia, telewizo­
ry, zegarka j inne cenne jMzedniMi- 
ty. Przewidziaue są również bez­
płatne ud-, ały w wycieczku-łi za- 
rramcznycli Ortu' li i)

łuałi mas partyjnych miasta i 
powiatu.

Nic dziwnego, że zebrani w 
K’iibie Dyskusyjnym z uwaga 
w usłuchali rzeirowych infor­
macji na ten temat, udzielo­
nych przez sekretarza K\V 
tou’- Tr: ionkę. Zainteresonea- 
la również wnikliwa wypo­
wiedź tow. Szatkowskiego.

O kie » ulikach rozwojoii jeh 
polskiej drogi do socjalizmu i 
o ideologicznych zagadnie­
niach IX Plenum KC mówił w 
czasie szkolenia c.lonkóte P’e 
num KM i KP tow. Figa z Ka­
towic. (b)

&
W 1’SOKOKWALIFIKOU AN YCH

Wynagrodzenie -według układu 2b orowego, obo- 
wiązującego w przemyśle maszynowym.

Zgłoszenia osobiste lub pisemne składać należy w gj 
Sekcji Kadr Zakładu. Kj

1
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&
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O kulturze bielskiej dobrze i źle

Sprawa przefilulkowana
Jako tlo — naj-

Kto na ciebie kamieniem

e-k-

Czy

numi-

dlaUF7í|d 1

skazy nie przęsła 
że studio biel-

Tow i v- 
Or >1 
milośni- 

w.irunl ch 
tegoż 1-wn Otkjn-

dzieci — piękny w 
Dwiajmy pizv tym z 
artystyczny, 
ka 
nie naśladuje, 
prac Disncy’a, 
własne 'drogi.

Są i usterki
— to juz trudno. to 
w a cecha filmu, więc 
Z t m juz v. docznrc 
się nam pogodz ę, jak 
jam: ulic-

Nie najwłaściwszy jest też 
muzjezny podkład Jazzowe 
tlo kłóci >ie 7 lieeclą filmu — 
W. Kj zanecki zawodzi, jest 
wre ■ ' p'vxkry. Giote»ř akcji 
szuka poparcia w tonach. I 
n.e znajduje. Muztczne t'o mo 
ż( by< rożne, w. z Ikle nawet 
pow’azne, byle dobrane, zgfa- 
ne W filnre Ditnev a ot a raz 
tłem rapsod.a: Rapsodia Lisz­
ta Ow ./.cm Lecz jak wybor­
nie. jak kapitalnie trains! 
Jazz, jest bezradnv W o-golc

prze- 
podnies- 

zmian kon- 
W bieżącym 
z likwidacją 

CZWF oraz częściową likwi-

NBe tylko 
dla speclalistńw

Przepyszne. Każdy z 
mew zabawny, dobry w 
misie, wdzięczmy — wdzięcz­
ny zarówno dla dorosłych jak 

ko'orze 
dumą: 

Wytwórnia bicie 
worzyla własną szkolę, 

nie czerp, e z
Fleiuchera, ma

7«u ząd Pol- kiego 
stwa Archeologicznego 
Katowicki puwud.m a 
kojg taiozylno ci o 
czlonko -tw’. 
kowii w ramach składki roezn.-j 
wynos« o-j 20 zł otr mują cie­
kawe dwimni ' eezniki pi .Z ot 
chiai.i wieków“ zawierające m. 
in ' aitikuly z dzied ny 
olog.i Pol ' klasycznej i 
zmatvki.

Towarzystwo 
swych członków wycieczki jedno 
i kilkudniowe, 
c+z.ie - s. (20 - 
ka na górę Slęz 
Wio.law ę a w 
sierpnia do Poznania. Biskupina, 
Gniezna Ostrowia Lednickiego, 
Żnina. Kruszwicy.

Przestani, składki członkow­
skiej przekazem pocztowym na 
adres T-wa. Będzin, ul Mała­
chowskiego 11 jest równoznacz­
ne z. zapi nn Zapisy na człon­
ków irfoimacji w sprawie u y 
ciec/'»k udziela także Kolo PT A 
w Bielsku B.alei (Archiwum.Po­
wiatowe ul. Podílenu 2).

mało mówi, 
mniej.

Te drobne 
niają faktu, 
blde wypuszcza filmy cenne, na 
prawdę dobre. Tu przy okazji 
warto w lęc ponarzekać. że 
remont salki projekcyjnej dln 
studia trwa i trwa, w meskoń 
czonosc, umemozhw ia nawet 
skromne pokaz.v.

Dla przeciwwagi 
ciw wagi minusów 
my jednak paię 
str aktywnych, 
reku w związku

Stwierdzamy anomalie na 
kaßdym kroku. nie drwią nas 
już. žvjemy z. mmi, można 
rżeć, za pan brat. A tak, a 
tak- Kto wie czy z czasem 
nic zacz.ną nna zdumiewać rze 
czy właśnie normalne. Tak, to 
możliwe idę o zagład, że pu­
bliczność kinową mocno by 
zdziwi] zwyczaj — normalny 
przecież. zwy’kly. najnoirnal- 
niejezy, znany w święcie i 
u nas (u nas przed wojna) — 
ziyyczaj łączenia, raczej po­
przedzania fabularnego filmu 
kreskówką.

Był taki zwyczaj. Był. lecz... 
,,wybył‘- coż robić! Mov i się: 
t» udno. Biak nam dewiz, 
więc trudno. Słowo „dew-jzy" 
jesj maciczne, stanowcze, za­
myka usta. Trudno Nie stać 
nas w końcu na to. sio. nuió- 
stwo rzeczy. Nie sprowadzamy 
rzeczy pilnych, niezbędny ch, 
cóż tu więc mówić o drobiaz­
gach. błahostkach- Film rysun 
kowy jest błahostka, czyż nie? 
Blahy w swej treści, za to 
kosztowny, drogi, skubiący 
kieszeń. Po co-* Ludziska prze 
cięż cnodzą do Km bez tego, 
sterczą w ogon, ch. pchają 
kię — gdzież więc idea? Na co 
i po co nam kret -owki? Są opr cojcane 

opowiadania 
» filmie pt.
przestrzeni '

O tym ostatnim miśli sie jako
o eksperymencie

Władysław BASH,II) tS

dac ą CUK-u dyrfrtcia b el- 
sk ego Studia Filmów R -un 
kowych uzyskała daleko posu­
niętą samodzielność. Dotyczy 
to specjalnie zakresu spraw 
twórczych, a więc najistotniej 
szych. Jednym z następstw u- 
samou/ielniema jest stworze­
nie na wybranym prz.ee sie­
bie terenie tzw. Komisji O- 
cen Scenariuszy, klina do­
tychczas działała (czytaj, kno­
ciła) przy CZWF w Wz łza­
wię. Komplikowało to sprawę 
realizacji filmów, dusząc ją i 
hamując. Zrozumiale, że kö­
rn sja dz alająca pod pątrona-

Na dobrą .ipi awę — pewnie. 
Można żyć bez nich, bez kres­
kowe-.. tu fu i G. unt to dewi 
•zy. Co.-, t u j< anakże nie g-a. 
Ktoś, jrfciś filut od tvch 
sjuraw, zakpi; sobie, przefi.ut- 
Kował. Produkcja filmów (ry- 
.sanKOW .ch. kręćków -eh) nie 
ko ztuje na dewiz. Jest wręcz 
przeciwnie: mamy własne wr- 
Uóm'». jedną z mch u nas, 
w Bie’-ku (dodajmy: świetną).

Produkujemy jednak na 
eaport. dla dewiz. I tylko dla 
nich Czemu? Dląc-z g-j? “ 
tak trudno o kopie, o tvle ko­
pii, bv starczvlo dla kra. u. 
dla potrzeb władnych? Dziwne 
Czy nie właściwiej byłoby

tern lvch niesławnych in--fy- 
tucji pi-zi ■ całe lata nie speł­
niała swych zadań-

Studio bielskie wybrało so­
bie na obecną siedzibę komis 
ji miasto Krakow. kierując 
się nie tylko odległością «d 
Bielska, lecz przede wszyst­
kim możliwością doboru zesta 
w u osobowego na najw ęż­
szym poziomie. I tak, w skład 
komisji, która została utwo­
rzona w bieżącym roku, w es'li 
przedstawiciele setułci n szero 
kiej skali zainteresowań

Ostatnio w studio bielskim 
dobiega, ą końca prace nad 
filmem, pt „Osioł w lwiej skó­
rze”, w reżyserii Icchoslaw*  
Mai szalka. Do realizacji wcho­
dzą filmy: 1) „Przygody w 
dżungli” w g schenariusya 
opowiadania Wacława Siero­
szewskiego p.t. „Przygoda ty­
grysa . w reżyserii Wiktora 
Siersza. 2) „Dżungla (tytuł 
tymczasow.) w/g sconanusza 
oraz w reżyserii Leszka Ka­
łuży, 3) „Stefek Burczymucha“ 
wzg scenariusza Władysława 
Nehrebeckiego, w- oparciu o 
tekst Marii Konopnickiej. Myś. 
li Się nadto o „Historii pewne 
go listu-' wg Scenariusza Leo­
narda Pulchnego, 
go na P l-'aw’e 
Karola -Czapka i 
„Tv i bczczas

W br. odbę-
22 lipc i; wyciecz- 

(Sobótku) do 
«.asie od 3 do 9

Kiepski dźwięk 
narodo- 
t: udno. 
trz ba 

z w bo

Jesteśmy niezmiernie wdzięczni Redakcji katowickich 
„Przemian-- za wydrukowanie kolejnego, j^ytyku do 
„Kroniki-- Zawszeć to przyjemnie przeczytáJcoś o wła­
snej gazecie w innym piśmie, zw laszcza w’ p umie te. 
rangi co „Przemiany”.

Tim razem redaktor „Przemian“ wybrał sobie do swej 
„Korespondencji” fragment l.stu niejakiego Ludw ka 
Bialonm z Bieiska-Białei, kto>y... Zresztą - nie bę­
dziemy streszczali i tak zapewne już okrojonego list i 
ob. Białonia, wychodząc z założenia, że chodzi nam 
przecież o zapoznanie naszych Czytelników (ktorvch 
nota bene jest w B elsku 25 mzy więcej niż Czy tel i- 
kow „Przemian”) z tieścią całej notatki Myślimy, że w 
ten tposob robimy kolegom lejakeyjnym z „Pizemiatr 
niemałą prztslugę w mysi pr ysłowia: „Kto na ciebie 
kan.ien cm, ty na niego hlebem-.

A oto treść notatki „Przemian”:
A? mine rozpiera r«dosc jak icczoraj sluehahjm na­

szego ic Bielsku raćioteęzla. Kt<>s ośmieszył autora, któ­
ry w „Kronice” nabazgrał o tym Krolit'u, co nopiscit 
artykuł pt. „Sohnru”.

Złoty chłop ten Kroh.cz. żeby tacy na kamieniu się 
rodzili. Tu . podpatrzeć złodziei i łotrow.

Panie Redaktorze, może »wcie adres tego Królic.a. 
Poproście go, aby da'ej pisał. Fajnie pis e. C kamy nu 
takie u-lasnie artykuły. Jak mają być przem.any, to 
iue. li będą.

Was.e „l’r-emiiiny“ to pismo moroicc, prawię mo- 
u iąi-e t niczeyo się nie bojące.

LUDV.TK BÍALOŇ, Bielsko-Biała
Co tu jeszcze dodać? Chyba tylko to, że tego Kiolicza 

to wcale nie tak trudno odszukać: mieszka w Biels«. J. 
Niestety.

Niestetv musirny także z przykrością stwierdzić, źe 
„to pismu - („Przemiany--) bojowe, morowe, pr„wdę mó­
wiące i niczego się mc bojące w „Sahaize" ob.a/ilo ol­
brzymią w ę-l-.szosć bielskiej klasy robotniczej, obraziło 
■w'iele tysięcy uczciwych, sumiennych, pracowitych oby­
wateli. z wielkim trudem i poświęceniem zarabiających 
w bielskim pizemyśle na kromkę chleba.

Na zakończenie nie moiemy sobie odmówić wydru­
kowania fragmentu listu naczego Czy telnika ob. T. 
Rymszy-, zamierzkałego w Bielsku-Białej, ul. Mickiewi­
cza 23 (nasz Ust autentyczny), nadesłanego nam bez.pn- 
średnio po ukazaniu się artykułu „Przemian” pt. „Saha­
ra” i artykułu „Kroniki Beskidzkiej” pt. „Przem.any na 
bielskiej Saharze”:

„C-ujemy się dotknięci obmouią Bielska w artykule 
„Sahara"', ca mieszczonym w „Pi emia nach“.

Równocześnie d iękujerny za zajęte stanouiiskp wo­
bec napastliwego j niesprawiedliwego artykułu".

Oto, co myśli o „Saharze” Królicza Bielsko.

skończyć wreszcie, zerwnć na 
reszcie z tą kompletną pogar­
dą jaką się żywi u nas dla wi- 
dtói. wlas iego widza? Więc in 
ni mogą. Angi cy, Niem'-y. mo 
gą. Mogą podziwiać kreskówki 
naszych wytworni. My nie 
możemy.

Przed kilku dniami odbył 
się w Bielsku pokaz; dyrekcja 
Studia wyświetliła sześć fd- 
m.ny, dala więc moznos- obej 
rżenia ich u ras, nie za grani 
cą — brawo! Lecz jeden po­
kaz (w dodatku dla aktorów 1 
dia n.Kugo więcej) — czy taki 
pokaz ma nas zbawić? ma 
starczy c?

Pokaz był świetny: trzy fil 
my z piufesorem Filutkiem, 
„Pani Twardowska", dalej wy 
boma. dowcipna „Tajemnica 
starego zamku" i nieco słab­
szy „Pan Rzepka i jego cień”.

fil-
po-

■

♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦ ♦♦♦ ♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦ ♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦<"♦♦♦♦♦♦♦ ♦♦♦♦♦♦♦♦

I Vou/G^jry^íícro Afîfo^ffîfiôcr Bietsha-Biaiej

stawia sebie ambitne zadania |
T Mys! pierwotna krążyła jedynie do- 

koła Muzeum. Mj Śl trwożmę niespo-
♦ ko.tna o jego losy. Jak zaradzić zlu?
♦ Jak wyjsi z ślepego zaułka? Nadmier- 
J na centralizacja muzealnictwa w Pol- 
0 see, konsekwentnie przf nrowadzana

od kilkunastu lat, wręcz fatalnie od-
♦ biła się na rozwoju bielsko-bialskiej
♦ placówki, która znalazła się w impa- 
Î sie. Czynniki miejscowe utyskiwały, e

rozwój Muzeum ikkwil na martwym 
+ punJ.cie, a równocześnie oświadczały
♦ ka:ugorycznic. że ich budżety nie p.ze
♦ widują wydatków na en  ce’ Władze 
T centralne natomiast prz' znawaly w

*

najlepszym wypadku znikome dotacje 
w stosunku do rosnących potrzeb.

♦ W tych warunkach, wobec niezmier- 
Ý nie ograniczonych możliwości budżeto 
£ W'ych Muzeum w Bielsku-Białej zmu 
< szone zostało do szusania oparcia w
♦ miejscowym społeczeństwie. Niestru-
♦ dzony i ofiarny działacz na niwie kuł
1 turalnej kier. Muzeum mgr Stanisław 
X Oczko zainicjował zebranie organiza-
♦ cyjne członków' Towarzystwa, ktore-
♦ go celem byłoby niesienie pomory 
■T bielsko - bialskiej placówce muzeal-2 nej i troska o dalszy jej rozwoj. Ze­

branie to odbyło się we wrześniu ub. 
toku pod przewodnictwem mgr Jana 
Grzbicli. Wzięli w nim udział przed­
stawiciele miejscowego społeczeństwa, 
którym sprawy nauki, kultury t situ­
ki leżą na sercu. Po wvsluchank refe­
ratu dyskusyjnego mgr Oczki nikt z 
obecnych nie mktl już najmniejszych 
wątpliwości, że działalność powstają­
cego Towarzystwa nie może ograni, 
czać się wyłącznie do zagadnień muzę 
alnictwa. że istnieje konieczno < po­
szerzenia zakresu dzialainosci także i 
na inne dziedziny. W twórczej dysku­
sji począł kształtować się ramowy pro 
grom.

Pomoc dla Muzeum ma się wyrażać 
nie tylko w rozbudzeniu ofiarności oby 
watelskiej. ale i w oiganizowanvch 
akcjach zbierania eksponatów, pi ze?, 
systematyczne zakupy dzieł sztuki i 
kultury, przez roztoczenie opieki nad 
zabytkami w terenie, w tworzeniu bi­
blioteki naukowej.

Należy mieć na uwadze niesłychanie 
ważną okoliczność, że Bielsko-B.ala 
lezy na pograniczu wpływów kultur 
ludowych cieszyńsko - wałaskiej, gó­
rali beskidzkich, pranego brzegu rz<i-

ki B’alki powiązanej z kulturą powia­
tu pszczyńskiego oraz odrębnej kultu­
ry miasteczka Wiiumowfc. W zwią ku 
z roz.wojem miasta daje się zaobs*  rwo 
wac trwały proces likwidacji zanikają­
cych tiadycji ludowych, toteż nnlegy 
dążyć do ich uzewnętrznienia w Mu­
zeum, jak również w pracach bad«jw- 
czych.

Twoi zen’e biblioteki naukowej łączy 
się »cisie ze aorawą rewindykacji wy­
wiezione® przed paru laty do Kato­
wic cenni go księgozbioru literatury 
naukowej oraz archiwaliów, które li­
czyły około t.z.ecii tysięcy starodru­
ków i rękopisów a w tym dokumenty 
dotyczące Bielska _ Białej. Nicwątpli 
■wie celowym bvloby rozpoczęcie w 
jak najkrótszym czasie prac natł owo- 
badawczych w zakres,e clnogralii biel 
sko - bialskiego regionu, gdyż dałyby 
one wiele materiału poznawczego i 
żaby tkowego. Należało by zoi Rai zo- 
wać akcję wydawniczą, tek gnaik-z- 
nvch. albumów plam zowych i jjocztó- 
wek, propagujących bogatą przeszłość 
miasta i regionu.

W Bielsku-Białej są dwa teatry za­
wodowe. istnieją ttkoly artystyczne.

Oddz .11 Związku Al tystow — Piastę. > 
kow. nic biak tu ludzi tworczo pracu- ♦ 
jąrych w režných dziedzinach. Wska- 
zan? m jest o«>azac większe znîntcreso- T 
wanie dla ich prac przez ustalenie o- 
kresowych nagi od za wybitniejsze o- ♦ 
ciągnięcia. Ý

Wszystkie te założenia znal.iz'y wy- ♦ 
raz w statucie Towarzystwa Miłośni- ♦ 
kow Bielska- Białej. zatwierdzony. 1 J 
przez wdadze w ojewodzl.ic. Na Wal- 
nc.n Zgromadzeniu Członków Towa- 
rzvstwa wybrano zarząd, który ukon- ♦ 
stytuowa) się następująco: prezes — ♦ 
dr T. Adumocki. zastępcy — mgr K. 
Stawowy i mgr St. Oi zko. sekretarz — 
inz. J Zając, skarbnik — mgr. Fr. ♦ 
Szkuta, członkowie zarządu mgr J. ♦ 
F.ackowski i prof. J. Zając.

Wierzymy, że działalność Townrzy- 
siwa Miłośników Bielska _ Białej przy 
czyni się do postawienia nauki i kul- 
tury na takim poziomie, na jaki m.a- 
sto wiąz z regionem w swoich Uady- J 
cjach historycznych i kulturalnych za 
sługuje. T

” Henryk BRZESKI

Kroh.cz
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Ciekawostki

przeszłości
Jeden z największych poża­

rom w ybucht ». Bielsku fi ezer 
wcu 1XG>. r. Spłonęło wtedy 
.'{.50 mleezkarń Pożar objął 
tuk-e budynki publiczne. koś­
cioły i szkoły

*
D>. a iatu temu minęło »to 

lal od otuarcia. linii fcołej«- 
trei I'. ied;< e — Bielsko. Był t 
ona boc-xnica Kolei Północnej 
U’i idącej z BoKumina do Os- 
wecimia. Najstar-o.y więc od­
cinek obecnej litiii koleftnaej 
Katowice - Zwardoń liczy 
obecnie 102 lata.

*
Wq i’afi ‘uli dnia S.XII, 

1951 r. Bi > fb< Białej) li­
czyło --.-Ï3-' rn'e-.! imow.

*
Po zątek Muzeum Biel- le­

niu la/ »I nimi 1 m' '/ cl m - 
■niar • I - Eawąrd SCHNACK. 
Połwtęcił on ,-ałc swoje htćhł 

, an ne/ d ■ 1-
cyeh przettl iści oiiaMn trfcit- 
mar v. K ' , ' •! at m. in.
_i - . d. rłi ął " przemysłu 
arras •; ' co . ' 1h . " ''Ç0, u 1-
Toó . > 1 .. , rýnou t-h
sztuki kościelnej.

*
W' 1817 r bawił w Bielsku, 

w zwie, u ; letzen tm, które­
mu lir podda! >r Jaw-rzu, 
autor „Pie ai o ziemi nn ~CJ“ 

Wie c ty POL 1M7—1X7'1 
Jaworze p< < ' odlilo wtedy 
sini) okres wlelności i .mnie 
była dal ’ poza Stankiem. Na 
okres letni pr y zd.'Jla do 
rbadu" u stóp Blah i snu trn­
ka aryittol, 1 it yr.na. W te« 
sposób idąi za jmtwhiiQ mo 
da sped—ł W. Pol, mci zesnie 
już wybitny p-eta, geogiaf i 
prof. Uniwersytetu Jagielloń­
skiego. lato 1847 r. ic Jnirmzu, 
Vsrotf szumiących lasów bes- 
kid kwh.

*
U' 1888 r. ni ud ził się l» Bie - 

sku, jaka syn prnfe ira g mna 
ziahiego, poeta, dramaturg i 
pi'-wie.ciopt ar Emil ZBGA- 
E>f OWICZ. Zebrał E. ft.

Harmonia i dysonanseWj.i loue i liczebność chórów 
< Ltęgu Biel.ika-Błatrj ul'M'i 
dużym • an.ui >m. Trudno 
skonki*  lvn > » >e tego pi/yc/v- 
nv, faktem jest, ze wartość o- 
we zespoły, mające dobrych 
dyrygentów wszelkie możli­
wości da'-zego iwwoju popa­
dają w zupełny ma.iazm i pi ze 
stają ,-sl.nici

W ost.tnch elim nacjach, 
które odleviv się w dniu 9 czer 
wca spotk ił« n. s swego ro­
dzaju rre-pjdaank». Przede 
w.szrstkrm w zjezdwie 1 el.rru- 
nacjuch nie wziął udziału chor 
Echo. Tzw poczty pantoflową 
•»wied li mi się. ze Echo 

ud dluzsz. ■ 1 e . -u me da je zna 
ku żic i. gdi przvgf>h>v. ije 
-■ ę da» czvnn ‘g< udstiału w 
pi zeds t a w k n u operow ym H a 1 
ki ktot ■ rzekomo ma odbyć 
się na jts en bieżącego rf»ku.

Nie \ 'żął idziału w zjezcUR? 
i hor H <-f i, ktorvm dyryguje 
pr » Lindert a na eliminacje 
rie przvhyl mi dyrygent,
ch ic m ił ;uul< bno dvrvgow >ć 
nic aini wsrm w wy­
konaniu p- !.. ' nich z> cfx>łr>w’.

Deskiinali u pod ba
tutą K cbi i .1 i '.n • z
IXMestyn u c- 4*lusTł  wweiso u- 

‘ p ubvlo
mv tylu spicwr&irów. że prMd

reorgan at-ją tue m»łł z kim 
wvsitapič.

Ogol<-m wzięło udzi ił w 7 z 
d> ,e 6 chórów w tym bieśłl«.— 
bialslci Zew, pwadaj ,cy ze­
spół mie-zany i męski

Występujące w zjezdtzie cho­
ry reprezentma rożną skalę 
wasSiÄi airtystrcznej. co nie 
olKiiąża ani dyrygent« w ani 
śpiewaków . Praca w odm en- 
nvch wm.trnkách musi dawać 
rożne rezultaty, pozr. tym n » ■ 
dawno p>w«»te ze-p lv ma;ą 
daleko w ę -et tn-udnsA? zło po 
konania niż dłużej istn ejące. 
Obecnie np. zesjxidv w 1 ie 
mają bardziej ulrudnume wa­
runki pi ry. Wpływa na to zi'.- 
niedbcwpe kultury muzycznej 
w wiej .di swkołach prxl-ta- 
w’owych. Za .dnienie . > pr-u- 

no ruedaw no w p oie z w ■ 1 
c iac uw mę na k nii ’ans: 
k- ał mu p" \ sylveh naui?v- 
c eh STlkr-ł p ist iw pic ch '■ 
muzvœ na tyh aby mcjl: sl.J 
tevjnie organizować zenooly 
1 hora'.nr . >rku -1raine i ‘o 
n -• ty .0 v ad mi Iz e 

olr uje i di ch mu ' 
kapców v.»i.

Musimy jednak 7 zad : wo­
leniem stwierdzić, ze praca; 
zespuow, które wystąpili w 
nj.t-dn.-h etimimci u h, budzi­
ła mn-ej z.-i tr/ez-en asnzeli w 
ubiegłych dwóch latach. d<>- 
w cizi tego zresz.tą ocena kö­
rn sji sędzaow «kiej.

Jiko pštwsz.v wystąpił rr.ło 
dv zesjio*  z Fia-lcnoiia Dzwon, 
pid batut 1 1 Kanika. Zesooł 
ten. liczący ‘3 śpiewaków, zdo­
by 1 w iK-t- 1 - k iniisji 52 i 1 3 
piunktu N< --tępnym był. rów­
ni ż niedawni, powstały, chor 
Zorza zc Su •- nnki. Dyirgiyz >- 
ła Małg.n-zata l indert. Zespół 
tiSłi (24 członków) występem 
swym dal dowód rzetelnej pra 
cv i dużyuh możliweści na 
pivyszJosc. Ocena 55 punktów.

Pod batuta W. Kwnika wy­
stąpił równ eż chor Haslo z 
Lipn'iza. L’cz ’ nie silniejszy 
‘ .1 p jyrzedr ,’-h (poeiada bo­
li t-m 33 śpi -wakuw, w cz ni 
dw jk dnie w ięcej niewiast ni.z 
m - 1 'i-.•). mimo pewnej »lu ­

pl chór ten spe> :f 
1 1 w ' b. vm rytmie 1 dv

<jcvpltn»c Zespół zd >bi ł zupeł­
nie zasluż.enie 62 i 1 3 punkto 
ocenv. Natęży pxjikreslic duz.v 
w klid w oreunizację 1 pr< wa­
dzenie dwóch chórów Lt-zw nu 
i Hasia przez ob. Kumka, któ­
rego pr*  a z.i-tuRUje na s.ncze 
re u'n ■ “

1 utnu z Ki» 7.n.ina z daw­
ni-wzych jej wv»iępow Po- 
S' ha one 3.» śpiew ikow. row 
nit ż z dużą p-zxy.i agą gl ><o v 
żeńskich. Przewagę tę dale się 
odczue w mli 1 p. et«u ji ul wo­
rów, gilzae np. b. .y były. j. ko 
zbyt słabe ilości rjwo żaglu.»' ■- 
nc. ni czym cierp'a la c löse 
dźwięku Ti zęba jednak przv- 
jnac, z" chor śpiewał mu-y 
kuln e. a pic^n Na czesc w.i s 
ny była uykon..n« be - 7-1. ’u'u. 
Dyrygował dobiv i dosw'iadv»» 
ny K. Majchrowicz. W punkt 1 
cj- cwiąjpnąl choi- 70 pun.c»ów, 
czvli najwięcej z choiQiv III 
kategori1

Zc specjalnym 'Hinteres,.w-i- 
n cm śledziliśmy występ cho­
ru biel o-b dskiei o Zew k > 
ry wystąpi 1.1 jako -.pił 
miew rny, u i tępn męski.

Cho. tętn, który kilkakrot­
nie zmic-i ał swą nazwę, miał 
< 1 • : hor tnę~ i (P 1 .ie
Tiw. Śpiewaczej uetałsną. b 
d ■ . d h’ .1 k > ę W i®>t-• ’. i ‘iWśród cerć-ecŁnych przyjaciół

f>swf zająca
R b Do b id

n •1

'^d W

Td

adio-

s taMi kio

p<
£l< 5- a

ch abo- ptat Wda ni h
pych

1 ulu pi 1 Mi • kiedyś Igna<
pl

h’ f.

M
t radb 'AC la. /hi»'.' uż

w v pu a 
pc-rób

rPOKSnt
u11 ■ a a-

pl fcW
i W 9«

inozLa mu /ad
Radło4’ w Katowicach

imy po­

ulí iny w fcć.
Po 1 d t 

kl:
..Gdy więc

rut dUltjwy CZä# M 
nd °n j nad«' i

całą ~ inę

i s.t d-■: ,l yhiAC. Ne 
•h ani 7akl<tdac. ani

„d u./» ta
|Mte X01WCINV 

udiu — to

■ ' 1 , i 'dl'.',
Wś 6fi serek . rac-loł

p*  ' ajj .j . »dły.
Janusz SOBOLEWSKI

■ jdrubnlejtfza
Lu pio

4 hr Mi i>k»ri (•
Rady Nai t (ki w ej.
Ba la h. i . va atnl

Południ»4a. ze.
,c poblei b /aduych o- 
co žábu ra Mtni4łr,-‘ 
«• i PiMTi.jr v ud » lei a- 

’.ak. e«i*  po adji i>”vva 
P’-o^ji imouc.’tt, f ui«-nsuwej. nic 
s’ety, nie moxcniy. Tej bowiem 
m ud

Miet.
r't a lni i - oo

f- zie oprňrr choru mętUcte-f., 
|IM9ÍinMMVč*ny  z stał z< ~p>l 
m • • my.

Oteria mrv wypadła dla ni-
I a ? h< u b 1 k- -zyslnie, 

. i»z Dl—i - '■ ‘ 31 7.
il-glej do I-«ej icjrtegnri ma- 
i.i 31 pu ■ <jw w • p'I • m 
■v.c*nj  a ->i - 76 i 1 ! w wpoJe 
mę. .im

N le'y podkreślić me tyłku 
c me war < ■-.liczne ca
1 «<> zespołu, di - ’ą pracę 
dytfgBnta poi. L.u»:kcxvV a ale
I la-kt. /._• w prz - n< cieniu 
do irai ch chóróv. miej-cowych 
Zi'w był .wssze «zwnmj w m-

-z.i-ch .> ch.” k*  -e sp 1-cz. 
njm j w yz.ęip na z-awuda. li e. 
IjOMMcrjni h był MyftflMrfym 

-lępem 1 ęo choru w bie ą- 
ci m półroczu.

P> odbytych elim.na'' ; -h 
.łbi 1 i :ę k ice-t publiczny, w

II >rym wz < ly udzřd obecne 
ni z -zciz c cłiory. K ' ci 
<»vl xę d iżvm zaii»l»resc wa-

.■m nu. >sci. ku g hh- 
co <jikL.sk li i.. .i'i. 'n ■

Lucjan B »STGf N

\AřiOfiZ-£j’ P/wowASczy ję

pati li jupt ! » M

»Mb

gdy ro * n4>bh>clHrnv p < godrr 1

in
- t4 mew

u-b-

Dr<ig#t pr»
<1 n

n;«
n*

UW 
m .

«i<; wt. śnie 
tę Accn<: ze 
dzieCiakar.ii

Okna były jf-d- 
panuj^cc gor.p

i.. ne
i . kov<

p •• en t
Pod ou I ku W) i k u 1

— n p^i.lufie.

m-ipu wn . Pn*i

lr ’ p< 1 1. r ,1 im 1 M 1 I;iit 1 poznałem r no;
tjoiovty u ala kunupki, Truehę dalej wsrud wrzawy i krzyku dwojgu n-ajrułod-

ku.rg'AV
r rujt'my * , pi«*?*,  p-tni. 
iry / «ihicrf'ow pi a po nm i

łykało aie xit^nmr tn-rze W dwu czy n ptriunrowka
r.a cał» •»**.  1 ro< h« »»‘ars f. czjv.>rku k nu- ate pt/v zu<gan.zuwanym
ntl kawałku koca brul/u. m«u ukt<«f KO daw 1 p’zy apiauz;e xgrnmadzomí i 
kokzł"»-- ktí.Fguv. j»«k ruwn.»-/ ludz. p<>-• iriM.nych lekcje clwd'-cnia na i<;kiuh#

— Pry lvu-cerujemy * , proszę pani, spokojnie obok zabudowań i bidzie pir 
dawn« : t ,f> odezwała się r.<> 

’iulkj k*ieg<»w ’ugo.

Uzijodn l -;my z majorem, że

1 klin . r 
usil w r

Cs C l IC7? 
k • > • ’L.

Ar.umml b ly rz< < z**  wi-icie nic do odpore n,._ 
po tym • . p ur nik odw • ■ . j«} do Kon; ndy 
t > ż«’Wr<i n.<- * 1 , M.cl -my już w

tmrnwvjêr»>. który priziMtal p-»! jtNMfWW 1 ( 
i .• i ■ • >1. **•%  • t * Uf j CilU i tl • • J w
b . i Z ,n p*  i w

i /tą na. «»b. î<» za n cre>*]  
Od Wiezien ■ naefoitunn' j u<-

t a ku Ł..i;
. ru v

I. ^lOWTH 1
Tik pnzoMal

■ ri po . , n

t L«-z «J n.» murawę Spod- 
Mterał ptMíMticc poł z < zołu,

N.- m «v
wl ' . J w 1 i P

tym stkfjem rzwnęy. Prwt>*r ‘ ►w «. dzievuir-
•lxid,7.|ti Mib>-. r.svy po «jxi/yr. a pus 1 ku — runęli zn >- 

uk łm ..m . na d " w po ipui Równika Za kię-
Pr/< < hwd< ni r • w <1 •• . t-Iko m -aj*ice  w orze trampki, 

w ki< «h pr .'ei i i-u-. • <ś uFtOwanv o iln e zwierzchnik.
<i i *dłem  . am I w ni »menciv gdy zagrrziHial bojowy odz»*w  „A furki,

M bi&ucHiany, a rzezirn*usziŁi! ,ł 4P- d*

s n KU
W i i o! Äs/yeh kiłlhinMu miru

■nter* •>»■« «nia w dli Wyrtavraiv sa n - :<)

m
n« jcdn > riko i próbował ołwor -

K<»c.ck<>w potU iw nno n< Hymnal jak dług . teraz podnos.ł 
kb-< zek. B I jf.Ä ol«Kzr ny pi / na ch ludzi M.ijor obł«ei wowal 

MMt kim spokoje m. Podpulkown k. ja.cby niłjdy n.c zabawiał tuę z 
w kla-sy Major wą mało io obchodzifo.

Zbl tyłem się do majora, k1 ny oczek wal najwidoczniej reakcji z mojej 
z.iji to. Łi> ły dw <? możl. woàek
.Ils» zdenerwował t powiedziałem <Kzekujac jego opinii, 
ioómc h» dru-? • wtrac-ł poru- /nik »Hrv za mna Pi dc a*  
c k mi anic. 7 ma n. wyst -pił. z pretensjami, że co my w o- 
my, /•■ ona przecież nic nie u-mit la. można j4 po prostu powie 

, jM/-‘p»Mini. A po*a  tym. jak ni? -in - in. w 1 n k j m<

25
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Towarzyszy im pobłażliwy uśmiech O, o
O O
O O

o
O

nie

zatrudni natychmiast

sienutypistkę
* 'X *“îîiSniri

InïiïmBfTtt'asr
DYŻURY APTEK

iw iadamiają,

że wykonu.’q wsze'k'e proce
w zakresie zduńsiwaRoz-

stawianie1<J
BANIALUKA

nowych pieców
l W Al, A!

I' ejski Handel Dcta'iczny przestawiania
i

oraz remonty pieców
zawiadamia wszystka Mamusie, /.e

z materiału własnego łub powierzonego

przy ul. Dzierźi oskiego 5
POFOLOHÍ luuqat

Poborowi roczn.1937 i nadkontyngentowi
TEKSTYLNYCH

MIEJSKA GAZOWNIA
0

że dyrektor przedsiębiorstwa przyjmuje

4*we WTORKI od godz. 13 do 15.

OBOi&OWI: Zgłaszajcie się

o) _Xc\o /uXoXoXoko

f 
ł

Otwarto 
let.'ury

(Oi

hała-u nad 
me zs.in i

Górnika (dla zamiejscowych).
mit-sięcj na dole, premia z ..Kurty Górnika'

matrymonialne" (li 
lal).

Falslii 16—23 bm 
droze miłości“. Pr. 
witna o g-idz. 19. Uwagi w 
pomiedzMłcie, dnia 17 — tea • 
ntiec '.yr-r

IJIE1 1/.XY.
OBUWIA DZIECIĘCEGO
I ARI A KI IÓU

PAŃSTWOWY ZAKLAD PRZEMYŚLOWI 
W BIELSKU - BIAIEJ

Zulo zenia nuležv kierować na adrz : Redakcji, ulica 
Cieszyńska nr 10 pod „BIEI SKO".

16 °2 bm. — Apteka nr 46
— Wzgórze 16 Ap! ca nr 214 
—- ul Bi miew.-kwg o 21.

TLATKA

j i i-zjcu. , «i wy i iczi wa ( . j*  ■- 
tern dużych nikkdow fina.— 
M»i<h). Zwalcziją pain,«?•')

Artykułami Przem,*-lewymi
w BIII.SKU-B5AI i J

okazu. SI- .no« -

o i g<,dz
B lickc 13 w B •Uku- 
C.ab

TELEFONY 
roeoiov ie ri'unltouc — 09 
Pogotowie Milicyjne — 07 
Siraz, 1‘ozari).. — 08.

ry cl“ a UMUj-_ n. tui lne b>„’c- 
tv la*  ’.uii und I dlatego me 
triko wę Ika -e i milicja. ale 
k. ż Jy ucziiuv obywatel in­
nen iown eż zw.ilcz.c kłuso-w- 
riictwo. bez względu n i to. 
pi zez k o i w j. k p<> ob jest 
uprawi r.<*  P' de w*zy  -tkini

bezzwłocznie do pracy w Dziale Zati udnie- 
nia i Spra v Socjalnych na kopalni ..Murcki". Dojazd do kopalni pociągiem 
lub autobusem z K >wic

w BiELSKU-BsALEJ, ulica Gorszona Begena Duj 

ZAWIADAMIA,

Gdaie? w balii?? Hm...
T.:'.ż<

s/koltw v\dane pr 
Spoldzieh ze go

a Kolo w Bi“l 
600 < -sob. 

miłuj i

16 bm godz. 17 — „IDikic 
laoędzje *.

Najczęściej pobłażliwy u- 
Niu«-h Tak jest. A diacze-, >? 
Bo wieli-z ‘ naszego spo e- 
c/ensty, i w i-ti>c;e mało o nich 
v\ c i falezy « i-e ich sądzi Bę­
dę mew .1 o tej gałęzi >p. rtu, 
która nn Z. chodź e i w Zw .a - 
ku Radzieckim od dawna już 
cieszy się dużą p spulacno z i;j. 
a u nas uzj skała zaledwie 
,.pi. \y o obi watek- i w a”. M.un 
na mysli wędkarstwo. Po­
rozmawiajmy więc o tiin. o 
pizeciętny obywa el pow niti 
HitxUa. o wędl z.ich je/-li 
juz me przez s< ntyrflent. to 
ze wzUędu na kulturę i o .la­
dę to-warzjs .a.

Polski Zw i zek Wędkar-s 
Z rae-za ogołem okoli 130 ti- 
czJcioAt. w ‘cm O.ięg Sla.si.i 
liczy ca 10 lis
rtiu-B dci pi -wie 
Zraa’esi u ędka-rze 
przvrodç. Czas wolny od pra­
cy ixiwocl -.-wej wola spęd.iić 

na łr--nie n turc, cnniżi li w za­
dymionej knajpie Konjse-

ue.l ia- kich względnie powi : 
r.e luki w wychowaniu.

Laiku w i wi da je się ze glow 
nvm celem wędkarza je t.. x> 
kaznv półmisek naladouj.nv 
rybq. W tvm także tkwi n <•- 
znajomość rzeczy i zrodlo me- 
p UKtimicn. N-e nie o to by­
najmniej wędkarzowi chodź.. 
Ptcjorv wędkarz ryov w 
ogóle nve juda, a dla Wielu z 
meh pdrawv z rvb nie aino- 
wh| specj. Inego

nowy punkt 
port oh ,Totu -
■rynny codzienne 
8 dv 20 przv ul.

p> nwadżiicy działy —
KONFf KC.H

otwarły został dzieci 
lilii Hlllllllillllłllll

Na tern '.-ędks.rzv krąży 
mir-ristWG .ne’d''ek. tak zwa- 
nrcti ,vaw 'ow b iktoii z men 
czerp a swe rcsllo z nieziw 
mości i Ii tv j zl chclrii 
-i i-to A! - ędkarzt) na ol

obda-y» p-«czuciem humo­
ru. Nie tylko i nętnic -łuchii 14 
żartów. aje 1 sam lubią ip 1- 
w i.id.ić I nie tyl'-n o swon h 
pi'vgud. -h 7 ta .a .-k j ry b;j. 

te 1 wedk kle kaivalv ro­
ni- waż ac.tc niniejszego I“- 
nłetonu je-1 także wędkarzem, 
więc nr. ’ kończenie ot»w 
nie>dyif -kisnr). a dzi- juz 
p mni^.ną n- ’ępuj.-|c., ane 
d tkę.

Ktoś, zw.odza '.je zjiklud dla 
umpJouo ctěných, nip^’vsu 
na p;wj< nta. który łow w b.‘l i 
rvb na wędkę. Zbliża .-ię do 
niego i pita osti-ozme:

A duz., tak... dużo p wn 
rybek złowi? — A wariat na
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jak k'
hac»vku. M nio że iwędkar/ u- 
cie.ka od ruchu i 
rzeki), czę-i iikioc 
upiagnioncM --p< roju B to 

iduii _ ni„is pa.tki. Z.
t’ /Mnuie - ę. hv po-' w Lic *uk  
c“-v wę<iix '-r . Orlo nęci rjl:ę 
b. .mq -u' -nką i dzw ei z- 
m tn chich • tm on - rzuca 
k *ny<-  ki.ini, puszczając na w.i 
de t ik /Aa.ue , kaczJ 1" Nie-

•ilnym w y n »grodzeniem, olizvmuja:
. po pi zeprac^w aniu n\ nagannie fi mi< sj( t-y prem ; w wysokdsci 400 zł, 

a po 12 m i siiicach piany w wy >okc. 800 zł.
Ubranie i buty robocze BEZPLATMIE
Calod, ti-nno w v/'wionie w Domu Górnika — w pierw "^ym miesiącu 
pr.tcy ki edytowane.

. Zakwt'lei owanie w Domu

. Po p. zepi < cowamu tizitch 
co kwatlał.

we migą wiele na tym p.ilu 
zdziała", pr 'Wadząc akcje u 
SA darni, jącą Zl ze^zeni węd- 
k ze pi z e:wsiuwiaja się 1 >1. 
że zameč is"czmiu .vod prz'z 
sccl.i p zemy sławę.

Sezon wędkarsk już się niz- 
poezął Tr *ba  Ci w icuz.iec. 
Dr igi C-vtelniku. ze spm t “n 
wy maga samotno-1 i. a przede 
wszy, kim ciszy Hałas dox 1- 
ła ringu i na b'.“Ku sporto­
wym nic pi-zesz.kadza ani b>k 
-i jH1. pu .arzom Dla wed 
k< rza mimm-ast jest on
do p- zi jęc a. N ic w ęc cła i'.vnc- 
to ze .-żuka cichego ustr. o a. 
lira ..1 barwnych 1 hałaśliwych 
plaz. Do .szalu m< gą go dopro- 
v 1-zic k-nia. v się. zwla -o-za 

któro uważają za swo; 
'Wiçtv «ib>w tek podpłynąć 
aż. tak bl rko. abv moc rww-ili- 
znwać czy tez kinkurować — 

piwnętą na

Królowa Margct“ 
18 ! •’) Rialto: 16 

,lch troje“ (NRD). 19- 21 
„Tajemnice Wiecznej no­

ir. ’ .). ‘2—25 bm „Nike 
dem Dyzma“ (pil. - 16 I 1:
U *n«Ia:  16 18 bm „l-.goUtka

l WAGI!
SYMPATYCY 

TOTALIZATORA 
SPORTOWEGO!

kiedy uważa ig jeszcze ztl 
w ne w y k ąi .<• psu di, 

pełń n a dvl'i O. sv ię'v
B' yyv! Coz p taj. u dkr. 
rz w i w p d bnvch i..oliczru>s 
c 1? Chyl tvlko t Ić 
kompletną nieznajomość .-praw

pi w siu i .u. 
'.VęJk.'i-zow, nie ch >dzi o ry­
bę na połmi*  ku, lecz o emo­
cje spwtoyyą O zło.y-ienie j„k 
na i u lęKszego 
czo ,vob pol kg na haczyku.

niżeli kilo na talerzu Twm 
s;e różni w-xlkarz-spirtz'Wr • 
od zawodowego ryba ,a. ze 
porn.-'fjo p«ťjonuje ernocia, 
_ drun.eg . — ZV.» , mater.■' • 
Je ■' 5o co na'mniej t k j on. 
J -k to. ze ..po hejnale z W i<- 
zv Mari, c iej p'iïqczvmy e z 
W..I . iw.

ztpollo: If, bm — „Mąż m 
"liny“ (.1 ig.) d 16 lat. 17 
bm „Tajnri drukarnia“ (i ig 
2? 30 
(franc ) 
18 
bm

<, . (O
zg> na d«>st-'wę podmg drewnianych, iglaťtych (sosnowe ch)

do w izków pl.itfoimowe-ch, o wym.: 2140 \1130 '/ 60 'S- 
ÇO) mm łącznie 83 m szesc. tarcicy.
(o) Dokumentacja do wglądu w de rekeji przedsiębiorstwa, (o) 
(§) Oferty mogą składać przedsiębiorstwa pań-twowe iß) 

(o) spółdzielcze i prywatne do dnia 25 VI. 1957 roku w (6) 
foj zapieczętowanej kopercie z napisem „Przetarg“. /gv 

Otwarcie kopert nastąpi koimsyjme w dniu 26 6 Pr z=x 
sz voj

RO< / SIKÓW 1935 i 1936

nifct. 7i la. zwolnieni z czynne j służby \. 1 jskowej. o ile podp s/ą umowę 
o | rac< na du e m kopalni na okres 20 mte: ,ęcy z KOUALMĄ , YJUllt K1‘ 
W Ml'Kl KAC il k KATOWIC POVX lYlHY. Po pizt pracowaniu 20 mici ęry 
w l-.optilnt na dole ochotnicy ze>? 'ma zaliczeni do iczerwy. Pobotuwi poza

Maierťalow Budowlanych
Bielsko-Biała, u*.  Wzgórze nr 19
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drun.eg



